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emiec i Japonii 


Marshall dykiuje swoim wasalom upokarzające 
warunki pomocy dla byłych 


NOWY JORK. PAP. W t.zw. „umowach dwustronnych“, które Waszyng- 
ton chce narzucić państwom marshallowskim, rząd amerykański nalega na 


udzielenie wszystkim terenom okupowanym klauzuli 


uprzywilejowanego. 


Odnosi się to przede wszystkim do 
Niemiec, Korei południowej, i Japonii. 
Sześć państw — Wielka Brytania, Fran 
cja, Włochy, Irlandia, Norwegia i Da- 
nia — zgodziły się na spełnienie żądań 
Stanów Zjednoczonych odnośnie Nie- 
miec i Korei. Jednakże Wielka Bryta- 
nia nie chce narażić się Australii i No- 
wej Zelandii, ponieważ przyznanie Ja- 
ponii klauzuli narądu najbardziej 
tprzywilejowanego stworzyłoby znowu 
możliwość zarzuceniam wszystkich ryn 
ków Dalekiego Wschodu tanimi pro- 
duktami japońskimi, jak to miało miej 
sce przed wojną. 
~ Również Chiny sprzeciwiają się zde 
cydowanie udzieleniu Japonii specjal- 
nych przywilejów handlowych. 

W ten sposób dążenie Stanów Zjed- 
noczonych do gospodarczego „usamo- 
dzielnienia* Japonii natrafia na poważ- 
ne trudności. tm poem 


MOSKWA PAP. Nawiązując do dwistron- 
nych umów, które St. Zjednoczone zawierają 
ma ZZ Z ZZ O ZE RO EW Z." 


Trick reklamowy 
m nistra Bidau t 


PARYŻ PAP. — W kołach politycznych poda 
je się, że rząd francuski przedstawił Londyno- 
wi i Waszyngtonowi swe. stanow sko w. spra- 
wie Berlina. Rząd francuski — jak podają — 
miał domagać się rozwiazan a problemu Berli- 
na na podstawie porozumienia 4-ch mocarstw. 
Na posiedzeniu „Rady Ministrów — jak donoszą 
dzienn ki — Bidault wypowiedział się za „trwa 
tym, rozwazaniem problemu berłińsk'ego przez 
4 wielkie mocarstwa. 

W kołach dziennikarskich wyraża się wątpi: 
wość, czy ewentualna inicjatywa francuska w 
sprawe Berlina zostanie przyjęta przez Anglo- 
sasów, Krok m nistra Bidault uważa się za ob- 
liczony na uspokojenie francuskiej opini! pu- 
blicznej, A 


narodu najbardziej 


obecn'e z 16-ma państwami Europy zachodniej 
w ramach pomocy marshallowskiej, „Izwiestia” 
przypominają, że Marshall nie wspomniał zu- 
pełnie o indyw dualnych umowach, kiedy po 


napastników 


raz perwszy sprecyzował swój plan „pomocy“ 
w znanym przemówieniu wygłoszonym na uni- 
wersytecie Harvarda. Podkreślił on wówczas, 
że St. Zjednoczone udzielą zbiorowej pomocy 
w organizacji państw europejskich. 

„Rzeczyw stość jednak pokazała — pisze 
dziennik — że USA zasłosowały wszelkie środ 
ki, aby nie dopuścić do jakiegokołwiek z%'0- 
rowego wystąpienia 16 państw europejskich w 
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sprawie warunków „pomocy“. Stany Zjednoczo 
ne wołlały pomówić że swoimi protegowanymi 
sam na sam, ponieważ ta metoda gwarantowa- 
ła im większą ustępliwość ze strony petentów 
oraz lepszą możliwość narzucania im lichwiar- 
kich warunków*. 


„Izwiestia" wskazują na nierówną pozycję 
USA i 16 państw europejskich, podczas gdy 
państwa te zobowiązują się w dwustronnych 
umowach do bezwzględnego wykonania wszyst 
kich narzuconych im warunków i to w okresie 
przewyższającym nawet o 1 rok czas trwania 
pomocy amerykańskiej, to yankesi nie zobowią 
zują się do niczego. 


A RE a E e gag wy tron yi s PONO 
Wybory do pariamentu w Finlandii 


Dwa mliony i czterysta tysięcy obywateli fńsk'ch — staje przy urnach 


HELSINKI (PAP). — W czwartek: 1 lipca 
rozpoczęły się w Finlandii wybory do parla- 
mentu fińskiego. 


Głosowanie trwa od 10-teji su ma ok. 2,4 miliona obywateli, 


W dniu i stycznią 1948 r. ludność Finlan- 
dii liczyła 4.112 tys. osób, z czego prawo gło- 
Finlandia zo- 


rano do 8-ej wieczorem w dniach 1 i 2 lipca.] stała podzielona na 15 okręgów wyborczych, 


Parlament fiński jest jednoizbowy i liczy 
200 posłów. Prawo głosu mają mężczyźni i ko- 
biety, którzy przekroczyli 21 rok życia. 


| dy okreg wyi 1.500 komisji wyborczych. Każ- 


dy okręg wybiera od 8 do 32 posłów. Jedynia 
okręg alandzki wybiera 1 posła, Do obecnych 


Chaos i zamieszanie w Bizonii 


to wprowadz nu „waluty marshallowskie “ 


BERLIN: PAP. W Hamburgu rozpoczęły s'ę 
masowe redukcje robotników. Szereg przedsię 
biorców oświadczyło robotnikom, że mogą zo- 
stać z powrotem przyjęci do pracy pod warun 
kiem, że zgoflzą się pobierać jedną trzecią 
swych dotychczasowych zarobków. Jak podaje 

agencja ADN z Frankfurtu, członkowie ludo- 
wej partii w Casse] w strefie amerykańskiej 
złożyli oświadczenie, w którym przyznają, że 
na skutek reformy walutowej robotnicy zostali 
pozbawieni możności wykupienia swoich przy- 
działów żywnościowych oraz uregulowan'a ko 
mornego. Tym nie mniej rada gospodarcza 
zniosła system sztywnych cen pewnych towa- 
rów. Rada gospodarcza oświadczyła równocze- 
Śnie, że nie podejmie się obrony  robotn ków 
i pracowników umysłowych przed zwolnie- 
niem ich « pracy W okręgu reńsko-westfal- 
skim w brytyjsk'ej strefie okupacyjnej wpro- 
wadza się w wielu zakładach na skutek refor 
my walutowej skrócony dzień pracy. Mini- 


sterstwo pracy okręgu  reńsko-westfalskiego 
podało do wiadomości, że pracodawcy muszą 
przeprowadz:ć redukcję robotników wskutek 
braku pieniędzy. Anąlogiczna sytuacja panu- 
je w innych okręgach Niemiec zachodnich. 


wyborów stanęły następujące partie: Związek 
Demokratyczny Narodu Fińskiego, w którego 
skład wchodzi Komunistyczna Partia Finlan- 
dii, Socjalistyczna Partia Jedności, Demokra- 
tyczny Związek Kobiet, Demokratyczny Zwią- 
zek Młodzieży. 

Poza blokiem partii demokratycznych od- 
dzielną listę wystawiły: partia Socjałdemokra- 
tyczna, Narodowo=koalicyjna, Narodowo-póstę 
powa, Związek Agrariuszy, Szwedzka Partia 
Narodowa | szereg mniejszych ugrupowań. 
Partie te występują oddzielnie, ale w pewnych 
okręgach niektóre partie burżuazyjne łączą 
się we wspólnym bloku wyborczym. 

W: obecnym parlamencie fińskim partia 
Socjaldemokratyczńa ma 50 posłów, Związek 
Demokratyczny Narodu Fińskiego — 49, Zwią- 
zek Agrariuszy — 49, paftia Narodowo-koali: 
cyjna. — 28, Szwedzka Partia Narodawa = 13 
i Narodowo-postepowa — 9 posłów. 


Jedenastu „premierów” Claya 


ma opracować „„konstyłucię niemiecką” 


FRANKFURT PAP. —Na posiedzeniu czwart | referendum ludowego, 


przeprowadzanego, w 


kowym gen. Clay zapoznał 11 premierów pró- każdym kraju. Konstytucja wejdzie w życie po 


wincji zachodnich Niemiec z zadaniami kon- 
stytuanty. Ma ona wypracować konstytucje 
państwa zachodnio-niemieckiego opartą na ist 
nienu rządu centralnego przy równoczesnym 
zagwaraniowaniu praw poszczególnych krajów. 

W razie zatwierdzenia projektu konstytucji 
przez szełów zarządów wojskowych 3-ch stref 
zachodnich Niemiec. będzie on przekazany do 


Nowe propozycje Bernadotte a 


w spraw e uregulowania zatergu palestyńskie 


LONDYN PAP. — Agencja Reutera donosi, 
że dziennik egipski, ukazujący ię w Kairze, 
„Al Misi” ogłosił plan pokoju w Palestynie, 
twierdząc, że zawiera on propózycje, przed- 
śtawione przez Bernadotte'a arabskim i żydow 
skim mężom stanu. 

Plan ten według dziennika egipskiego, prze 
widuje co następuje: 

1) Połączenie Transjordanii i Palestyny, 2) 
podział tego terytorium na dwa niezależne 
państwa — żydowskie i arabskie, 3) państwo 
żydowskie składałoby się z terytoriów, przy- 
zmanych przez ONZ, jednakże z wyłączeniem 
pustyni Negeb. W zamian za to państwo ży- 
dawskie otrzymałoby część Galilei od miasta 
Acre aż do grańicy syryjsko - libańskiej; 4) 
Część arabska Palestyny zostałaby przyłącza- 
na do Transjordanii.5) Haifa otrzymałaby, sta- 
tut wolnego portu, a statut Jaffy zostałby opra 
cowany w terminie późniejszym, 6) Jerozoli- 
ma otrzymałaby osobny zarząd i pozostawała- 
by pod opieką ONZ, 7) państwo arabskie i pań 
słwo żydowskie wyłoniłyby specjalny komi- 
tet dla rózstrzygnięcia wszelkich kwestii spor 
nych. 8) Ten komitet miałby również za za- 
danie uzgadnianie polityki gospodarczej, po- 
lityki zagranicznej i spraw obrony obu państw. 
9) We wszystkich sprawach, w. których komi- 
tet nie doszedłby do porozumienia, musiałby 
sie odwoływać do Rady .Powierniczej ONZ. 
10) Imiaracia do państwa źvdowskiego nie by 
łaby niczym skrępowana, lecz musiałaby się 
odbywać w myśl wytycznych, ustalonych 


przez ONZ, 

Dziennik „Al Misri" zaznacza, że skład arab 
sko » żydowskiego komitetu arbitrażowego 20 
stałby ustalony po zasadniczym przyjęciu pla- 
nu przez obie strony. Dziennik egipski oświad 
cza poza tym, że plan był inspirowany przez 
czynniki brytyjskie i amerykańskie i że nie 
jest on odpowiedni dla państw arabskich. 


go odrzucone przez Arabów 


LONDYN PAP. — Agencja Reuterą donos! 
z Ammanu-, że premier Transjordanii Tewf:k 
Abdulhuda Pasza oświadczył, że Arabowie od- 
rzucili propozycje pokojowe, wysunięte przez 
mediatora ONZ: Bernadołte'a. Premier podkre- 
Ślił, że Arabowie nie mogą przyjąć propozy- 


ratyfikowaniu dw-e 
trzecie krajów. 

Statut okupacyjny, regulujący stosunki po- 
między zarządami wojskowymi mocarstw za- 
chodnich, a krajami niemieckimi, przewiduje 
przekazanie w ręce niemieckie władzy ustawo 
dawczej, administracyjnej i sądowniczej. Wła- 
dze okupacyjne zastrzegają sobie kierownictwo 
lub przynajmniej kontrolę nad handlem zagra 
nicznym państwa zachodnio-niemieckiego, kon 
trolę nad kopalniami Zagł Ruhry, odszkodo- 
wan'am/, potencjałem przemysłu, demilitaryza- 
cją itp. oraz kontrolę nad stosowaniem nowej 
konstytucji. i 


jej przez przynajmniej 


Mtban'a solidaryzuje się 
z rezolue'ą Biura lnformacy/nego 


„MOSKWA PAP. — Dziennik „Prawda“ donoe 
si z Tirany, że organ albańskiej partii komuni 
stycznej „Baszkimi* opublikował pełny tekst 


cji Bernadotte'a, ponieważ przewidują one ist-| rezolucji Biura Informacyjnego w sprawie Ju- 


nienie niezależneao państwa żydowskiego. 


gosłowiańskiej Parti Komunistycznej. 


Papież przeciwko robotnikom 


Oręsze — podyktow”re przez przemys'owców wiosk ch 


RZYM PAP. Papież zwrócił s'ę do robotni- 
ków katolickich 2 orędziem, w którym porusza 
zagadnienie płar, Papież przyznaje że istnieje 
dysproporcja m ędzy płacami a potrzebami ro- 
botników. Wyraża on jednak wątpliwość, czy 


dysproporcja ta wynika z tego, Że zarobki są 
niskie, Papit} wyraża przekonanie, że trudno- 
ści gospodarczych robntnków nie należy przy- 
pisać niskim zarobkam, lecz raczej niepotrze- 
bnemu wzrostowi potrzeb. „Mamy na myśli — 


Strajk marynarzy francuskich 


Port w Marsylii — zamarł 


PARYŻ (PAP), — Radio paryskie komuni- 
kuje, że na skułek strajku marynarzy trancu* 
skich w Marsylii w porcje tym stoi ok. 100 
statków towarzystw transatlantyckich. Mary- 
narze kilku towarzystw okrętowych postano: 


wili ogłosić strajk demonstracyjny na znak 60 
lidarności z już strajkującymi. W wyniku tej 
decyzji wstrzymano wszelką komunikację pa- 
sażerską i handlową na statkach, kursujących 
z Mareylii. 


czytamy w orędziu — te potrzeby i wymaga- 
n'a, które śwadczą, że współczesna antychrze- 
ścijańska nieumiarkowana żądza bawienia się 
i użycia przeniknęła również do świata robo- 
tniczego*. 

„Unita“, komentując powyższe „orędzie“, 
stwierdza, że trudno wręcz zrozumieć, jak pa- 
pież ośmiela się używać podobnej frazeologii 
we Włoszech gdzie 2 miliony 300 tys. bezro- 
botnych żyje w skrajnej nędzy. Papież i praco 
dawcy pragną wśród głodnych robotników, 
wśród bezdomnych, bezrobotnych j bezrolnych 
szerzyć zasady „chrześcijańskiego um'arkowa- 
nia", W słowach papieża ujawniona została 
zupełna zgodność poglądów miedzy Watyka- 
nem a przemrsłowcami włoskimi, którzy dążą 
> dalszego obniżentą stopy życiowej robotni- 
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Afera w Waszyngtonie! 


Pekają mury »zachodniego bioku« 


Katestrofalny spadek obrotów między państwami marshalłowskimi 


Pod tytułem „ALARM W WASZYNGTONIE" agencja Reutera podała wiadomość o sta- 
łym ZMNIEJSZANIU SIĘ OBROTÓW HANDLOWYCH MIĘDZY KRAJAMI ZACHODNIO- 


EUROPEJSKIMI, „Obroty handlowe migi 


y 16 państwami marshallowskimi — pisze wa- 


szyngtoński korespondent Reulera — zmaiały do tego stopnia, że w niektórych krajach, 
jak np. we Włoszech i Holandii, pewne pradukły żywnościowe ulegają zepsuciu, gdyż nie 
można znaleźć na nie nabywców wśród innych państw marshallowskich i to nie z powo- 
du braku zapotrzebowania, ale wyłącznie z powodu braku środków finansowych. 


„Jak wiadomo — cytujemy dalej korespon- 
dencję Reutera — zwiększenie obrotów han- 
dlowych między 16 uczestnikami planu Mar- 
shalla jest jedną z głównych podstaw tego 
planu, Ujawnione obecnie cyfry, wskazujące 
na stałe zmniejszanie się obrotów handlowych 
między krajami marshallowskimi, wywołuje 
poważne zaniepokojenie w kołach waszyng: 
tońskich. Rozpatrywana jest tutaj możliwość 
wysłania przez rząd Stanów Zjednoczonych 
specjalnej misji finansowej i gospodarczej, 
która miałaby za zadanie zbadać przyczynę te- 
go katastrofalnego spadku obrotów  handlo« 
wych między krajami zachodnio - europejski: 
mi i znaleźć sposoby zaradzenia temu”, 

Korespondencja Reutera dotyczy jednej z 
najbardziej drastycznych słabości tak zwane- 
go „bloku zachodniego”. W myśl planu Mar- 
ehalla kraje zachodnio - europejskie z pomo- 
cą Sianów Zjednoczonych miały stać cię sa- 
mowystarczalne gospodarczo, „bez oglądanieł 
się na Wschód”. Ale samo życie przekreśliła 
plany amerykońskie. 

W naszej prasia niejednokrotnie podkreś: 
lano, że „blok zachodni” jest nie tylko reak- 
<yjnym tworem politycznym, ale też nienatu- 
ralnym i niezdolnym do życia tworem gospo: 
darczym. Już w pierwszym raporcie, wysto: 
wwanym do Departamentu Stanu, przedsta 
wiciele 16-tu państw marshallowskich wska- 
zywali na konieczność utrzymywania stosun- 
ków gospodarczych między krajami Europy 
Zachodniej a Wschodniej. 

Obecnie we wszystkich krajach marshal- 
lowskich coraz silniej odzywają się głosy, żą: 
dające rozbudowy stosunków handlowych z 
krajami Europy Wschodniej i ze Związkiem 
Radzieckim. Charakterystyczne jest wystąpie: 
mie delegata Francji i Włoch na zehraniu Mię: 
Ceea ZA KA 


W kilku wierszach 


— Według ostatnich doniesień agencji Tass, 
ilość zabitych i rannych oliar trzęsienia giemi 
w Fukui i Isikawa wynosi ponad 16 tys. osób. 
Naskutek klęski ucierpiało ponad 300 tys. lu- 
Gzi, Zupełnemu zniszczeniu uległy miasta Ka- 
naou, Maruska, Narus | Marita. Przemysł je- 
dwabniczy w okregu Fukui został zniszczony 
w 40 pròc. 


— Aqencja CTK donosi, że w ciągu miesiąca 
maja 11.953 osoby ukarane zostały za handel 
na czarnym rynku i zą spekulację. Kary pie- 
niężne, orzeczone w powyższych wypadkach 
sięgają sumy 36.594.292 koron. 


— Agencja Reutera podaje oficjalną zapo- 
wiedź złożoną w Tel-Awiwie, wg. której w po 
czątkach przyszłego tygodnia wpłynie do por- 
tu w Haifie pierwszy statek z imigrantami ży- 
dówskimi z Cypru. 

Hrabia Bernadotte zawiadom'ł rząd Izraela, 
żę transporty ludności żydowskiej do Palesty= 
ny będą możliwe już w najbliższej przyszłości. 

— W ewiązku z wzrastającą drożyzną w Sta 
nach Zjednoczonych, ceny biletów kolej po- 
dziemnej i nadziemnej w Nowym Jorku zosta 
ły padniesione z 5 centów na 10 centów. Ce- 

ny biletów autobusowych i tramwajowych z0- 
stały podwyższone z 5 na 7 centów. 


dzynarodowego Komitetu Węglowego w Ge 
newie z propozycją zakupu węgla w Polsce za 
dolary z funduszu marshallowskiego. 


francuska miedawno podkreśliła wypowiedź 


administratora planu Marshalla, Hoffmana, 
który oświadczył, że w pewnych wypadkach 
administracja planu Marshalla będzie musiała 
zakupić towary dla krajów marshaliowskich w 
Europie Wschodniej.. 

Każdy dzień przynosi nowe dowody ban- 
kructwa polityki marshallowskiej, która dążąć 
do przeprowadzenia i utrwalenia sztucznego 
podziału Europy, wywołuje coraz większe nie* 
zadowolenie w najszerszych kołach społeczeń- 


Prasa | stwa krajów marshallowskich, 
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Strajki we Wioszech 


RZYM (PAP) — Pracownicy przemysłu spo 
żywczego w Mediolanie ogłosili strajk po- 
wśzechny, Policja aresztowała 22 osoby £po- 
śród strajkujących. 

W czwartek rano robotnicy I dzierżawcy 
rolni w Toskanii przerwali prace na 24 go- 


° Katastrofa lotnicza 
w Brukseli 


BRUKSELA (PAP) — W miejscowości Keer 
bergen koło Brukseli nastąpiła katastrofa 
włoskiego samolotu pasażerskiego, kursują- 
cego na trasie Mediołan—Bruksela. Wg na- 


ocznych świadków samolot rozbił się w 
chwili lądowania. W katasrofie zginęło 
9 osób, 
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SenatUniwersytetu Marii Curie-Skłodowskiei 


protestuje przeciw antypolskiej polityce Watykąnu 


LUBLIN PAP. — Na posiedzeniu akademic- 
kiego senatu Uniw. im, M, Curie-Skłodowskiej 
w Lublinie powzięto uchwałę w sprawie listu 
papieża do biskupów niemieckich, którą po- 
stąnowiono podać do wiadomości wszystkich 
wyższych uczelni krajowych i zagranicznych. 

W rezolucji czytamy m. in.: 


Truman ma nadzieję... 


WASZYNGTON PAP. — Prezydent Truman 
przyjął dziennikarzy na pierwszej konferencji 
prasowej po powrocie ze swego przedwybor- 
czego objazdu po St. Zjednoczonych. Truman 
wyraził przekonanie, że będzie wysunięty 
przez partię demokratyczną jako kandydat na 
stanowisko prezydenta USA. Truman dodał, że 
spodziewa się pokonania Dewey'a w wyborach 
listopadowych i pozostanie prezydentem przez 
dalsze 4 lata. 


„Senat akademicki Uniwersytetu Marit Curie 
Skłodowskiej jako ośrodek odrodzonej_ nauki 
i wiedzy polskiej na terenie lubelszczyzny pro 
testuje przeciwko wyrządzonej narodowi pol- 
sklemu krzywdzie i stwierdza co następuje: 


Powrót Polski na prastare ziemie słowiań- 
skie po Odrę I Nysę stanowi wielki akt spra- 
wiedliwości dziejowej, gwałtem bowiem, og- 
niem i mieczem, przemocą przed wiekami za- 
grabione były zachodnie rubieże Polski. 


Przeszło 1.000.000 polskiej ludności autoch- 
tonicznej świadczy o przeszłości tych ziem i 
krzywdzie,jakiej one doznały. 

Przesiedlenia Niemców nie można uznać za 
gwałt wobec kulturalnych form w jakich ono 
odbyło się, stanowiących tak żywy kontrast 
z nieludzką potwornością metod stosowanych 
wobec narodu polskiego przez Niemców, cze- 
go dowodem sq stojące jeszcze do dziś dnia 
pod Lublinem piece krematoryjne na Majdan- 
ku, gdzie zginęło 2.000.000 łudzi oraz ziemie 
wyludnione przez wymordowanie bądź wywie 
zienie dzieci wsi lubelszczyżny. 


Odezwa do spółdzielców 


WARSZAWA (PAP). — Centralny Komitej 
Obchodu Dnia Spółdzielczości wydał odezw 
treści następującej: 

Obywatele! W dniu 3 Jipca święcimy Mię: 
dzynarodowy Dzień Spółdzielczości. 

W dniu tym «spółdzielcy manifestują swą 
wolę pracy dia dobra mas robotniczych i chłop 
skich, manifestują solidarność z% międzynaro- 
dowym ruchem zawodowym, z obozem postę: 
pu i demokracji w walce o pokój i sprawie- 
dliwy ustrój społeczny, o bezpieczny i dostat- 
ni był całej ludzkości, przeciw imperialistom 
i podżegaczom wojennym. 


Polska Ludowa, to Polska unarodowionego 
przemysłu i wyzwolonej od jarzma obszarni: 
czego ziemi, oddanej na własność chłopom, to 
kraj-gospodarki planowej i rosnącego entuzja- 
zmu pracy. 

Nasze poważne osiągnięcia gospodarcze za 
wdzięczamy rozgromieniu wrogich nam agen- 
tur imperializmu i ugruntowaniu rewolucyj- 
nych zdobyczy demokracji ludowej. 

W sojuszu ze Związkiem Radzieckim i w 


bratniej współpracy ze wszystkimi narodani” 


słowiańskimi i wszystkimi narodemi miłujący- 
mi pokój, tworzymy wielki, wspólny warszłał 
twórczej pracy dla dobra narodu, 


Posiedzenie sejmowej 


WARSZAWA |[PAP). — W dniu 1 bm. obra 
dowała pod przewodnictwem posła Obrączki 
(PPS) Sejmowa Komisja Przemysłowa, na któ- 
rej przedstawiciel Centralnego Zarządu Pań- 
stwówego Przemysłu Konserwowego dyr. 
Wald, złożył sprawozdanie z działalności za 
okres 1945 — 47, 

W dyskusji, nad eprawozdaniem zabierali 
głos posłowie: Koter (PSL), Kuczewski (PPR), 


komisji przemyslowej 
Cieślak (SL), Zaleski (PSL), Makuch (SL) i 
Obrączka (PPS). 

Komisja przyjęła rezolucję, w której stwier 
dza, że przemysł konserwowy, po przeprowa- 
dzeniu reorganizacji £ scalenia w Min. Prze« 
mysłu å Handlu oraz dostosowaniu produkcji 
do potrzeb rynku, stał się rentowny, pokrywał 
jąc w ciągu kilku mlesięcy w dwójnasób nie- 
dobory z okresu poprzedniego. 


W końcu rezolucji senat akademicki oraz 
profesorowie i docenci wyrażają żal, że w 
chwilach najcięższych, Jakie przechodził na- 
ród polski nie rozległ się poważny głos Wały- 
kanu w imię sponiewieranej ludzkości I miiło- 
ści bliźniego I oświadczają, że staną zawsze w 
obronie granic Polski chcącej żyć w pokoju, 
w trudzie i pracy, czego dowodem jest dzisiej- 
sze Jej odrodzenie." 5 


Maz marginesie 
Persona graia 


Na łamach prasy światowej wypływa ostał 
nio dość często nazwisko p. Myrona Taylora, 
ambasadora USA przy Watykanie, P, Taylor 
odegrał poważną rolę polityczną w okresie 
wyborów włoskich — i w ogóle z powodze- 
niem wywiązuje się ze swych zadań jako łąca 
nik pomiędzy najwyższymi eferami kościelny- 
mi a magnaterią z Wall-Street, nadającą ton 
polityce amerykańskiej. Niezależnie od tych 
„bezpośrednich” obowiązków, p. Taylor uży» 
wany jest też stale do rozmaitych delikatnych 
poruczeń na terenach faszyzmu iberyjskiego i 
w związku z tym odbywa podróże do stolie 
gen. Franco i Salazara. 

W wydanej niedawno po polsku bardzo 
ciekawej książce publicysty radzieckiego Jer: 
maszowa pt. „Polityka Wall-Street”, w roz: 
dziale poświęconym „monachijczykom typu a 
merykańskiego", znajdujemy m. in. krótką, 
sac wymowngą charakterystykę osoby p. Tay- 
ora. 

„Myron Taylor — pisze Jermaszow — 
„doskonale godził dotywcze obowiązki dy- 
plomaty ze stałymi obowiązkami prezesa ko 

mitetu finansowego „U. S. Steel Corporation" 

Morgana. Taylor — dyplomata i finansista— 

mógłby wiele powiedzieć o  zakulisowych 

intrygach reakcji międzynarodowej, zmie- 

rzających do ocalenia Niemiec od klęski i 

niedopuszczenia do powstania koalicji anty- 

faszystowskiej., Monachijczycy amerykań- 
scy, podobnie jak ich brytyjscy i francuscy 
współbracia, pomagali faktycznie Hitlerowi 

w realizacji planu, który polegał na rozpra- 

wieniu się z przeciwnikami po kolej", 

„Jak widzimy, p. Myron Taylor ma za sobą 
„piękny“ staż dyplomatyczny i poważne za: 
sługi „specjalne”, Czyż można się wobec tego 
dziwić, że wśród licznych dypłomatów, akre- 
dytowanych przy Watykanie, p. Taylor jest 
prawdziwą — persona grałą?... „Właściwy czło- 
wiek na właściwym miejscu” — oto słowo. 

B, D. 


— W Berlinie — opowiadał wyraźnie za- 
niepokojonym głosem — zupełnie nie zdają 
sobie sprawy z rozmiarów tego niebezpieczeń_ 
siwa, nie biorą również pod uwagę faktu, że 
tu w Rosji są specyficzne warunki geograficz- 
ne powodujące niski poziom tutejszej kultury. 
Nieosuszone bagna, ohydne szosy i dziewicze 

"lasy ułatwiają znakomicie prowadzenie walki 
tym przeklętym partyzantom. Nasi żołnierze 
boją się po prostu tych strasznych lasów, 
gdzie za każdym krzakiem czai się niebezpie- 
czeństwó. Czołgi tu nic nie poradzą. Pan, pa- 
mie kapitanie, nie wyobraża sobie jak wyglą_ 
dają te leśne wertepy, w których przeklęci 
partyzanci czują się jak we własnym domu. 
Miejscowa ludność pomaga im i to jest wła- 
śnie najgorsze. Nigdy bowiem nie wiemy, 
gdzie się kryje wró”. Niemal w każdej chacie 
wiejskiej można natknąć się na partyzanta. 
Przecież wszystkich wieśniaków rozstrzelać 
nie podobna... — oficer westchnął gleboko i 
ciągnął dalej, — Niech pan powie w Berlinie, 
że partyzanci — to istna plaga, której nie wol- 
no lekceważyć; że oddziały partyzanckie po- 
wstają z zadziwiającą szybkością i rosną jak 
grzyby po deszczu. Ledwie zdążymy zająć jam 


kiś teren, a już objęty jest akcją partyzantów. 
W Berlinie dziwią się, że nie możemy zlikygi- 
dować tego ruchu. Niechby tak sami spróbo- 
wali znaleźć się w naszej skórze. Łatwo mó- 
wić o likwidacji partyzantów, siedząc w wyż 
godnych i bezpiecznych kancelariach berliń- 
skich. 

Amosow słuchał tych żalów z pozornym 
współczuciem. Jednak z zadowoleniem stwier 
dził, że „mściciele ludu, jak powszechnie na. 
zywano partyzantów, istotnie stanowili gro- 
Źną siłę i potrafili zalać Niemcom sadła za 
skórę . 

, Czas upływał prędko, i wreszcie Amosow 
musiał pożegnać swego przygodnego znajo- 
nego, który okazał się wyższym oficerem miń 
skiego gestapo. Prawdopodobnie wiedział coś 
o osobie kapitana Hansa Spceiera, gdyż żegnał 
Amosowa niezwykle czule, prosząc przy oka- 
zji pozdrowić w Berlinie w jego imieniu „Czci 
godnego i wielce szanowanego Obergruppen- 
Tuehrera von Taubego”. Ściskając seredecznie 
rękę Amosowa, gestapowiec nieco zażenowa- 
nym tonem prosił o pewną przysługę. Cho- 
dziło znów, o doręczenie „maleńkiej paczusz- 
a“, którą (ym razem miała otrzymać nie żo. 


ra, lecz jakaś tam tajemnicza Frl. Lizze, o 
której gestzpowiec wspomniał, że jest jego 
dobrą znajomą. Amosow zgodził się na dore- 
czenie paczuszki i uradowany  gestapowiec 
oznajmił, że paczkę żołnierze umieszczą w 
przedziale pana kapitana. 

Amosow z trudem ulokował się w przezna 
czonym dla niego przedziale pospiesznego po. 
ciągu berlńskiego, który cały był zawalony 
paczkami, wśród których najwięcej miejsca 
zajmowała skrzynią adresowana „do rąk wła- 
saych Frau Emilie Heidel“, W ostatniej chwi- 
li komendant stacj' również poprosił Amoso_ 
wa o wyrządzenie mu małej przysługi w po- 
staci doręczenia kilku drobnych paczek dla 
jego dzieci, którym chciał wysłąć upominki z 
Rosji. Prawdopodoknie komendant posiadał 
liczne potomstwo gdyż paczek tych Amosow 
naliczył aż dziewięć, 

Wreszcie pociąg ™ szył z miejsca i Amosow 
z trudem wcisnął cię między paczki i zaczął 
przez oxn » śledzić mijający krajobraz. Widoki 
były niewesołe i jednostajne. Wszystko nosiło 
ślady okrutnej wojry. Zniszczone budynki sta- 
cyjne, zrujnowane wsie i miasta, wygłodniałe 
i chude dzieci, żebrzące o chleb. Eleganccy ofi 
cerowie niemieccy, uzbrojeni w „Leiki foto. 
grafowali bez przerwy te smutne obrazki, 
świadczące wymownie o zwycięskim marszu 
hitlerowskich „Kusturtraegerów". Niektórzy 
z tych wypomadowanych przedstawicieli „Her 
renvolku' usiłowali w czasie podróży nawią- 
zać rozmowę z Amosowem, ale ten na próby 
wszczęcia z nim rozmowy odpowiadał zdaw- 
kowo, nie życząc sobie przygodnych znajo- 
mości. Zresztą, Amosow miał ważkie ku temu 
powody. Musiał szczegółowo obmyśleć pian 


swego postępowania w Berlinie. Prześladowa- 
ły go uporczywie myśli, w których główną ro- 
lę odgrywał czękający nań w Berlinie tajem. 
niczy kuzyn — Obergruppenfuehrer von Tau- 
be. Spotkania z tym krewnym najwięcej oba- 
wiał się Amosow, gdyż zapowiadało ono wie- 
le trudnych sytuacji. 

Do Berlina pociąg przybył nad ranem. Mia- 
sto miało wygląd ponury i mało pociągający. 
Na ulicach krążyło mnóstwo umundurowa- 
nych policjantów i prawie nie widać było prze 
chodniów. Gdy pociąg stanął, do przedziału 
Amosowa zapukał jakiś esesowiec, który 
ozrajmi, że maszyna przeznaczona dla kapi- 
tana Hansa Speiera już czeka na niego. Isto- 
tnie, przy dworcu stała lśniąca limuzyna, do . 
której wsiadł Amosow obarczony wszystkimi 
paczkami. Pamiętając o radzie Heidlą, kazał 
jechać wprost do hotelu Adlon. Ten olbrzymi 
i elegancki hotel zachował jeszcze ślady przed 
wojennego przepychu, Amosow zostawił rze- 
czy w pokoju, zeszedł do fryzjera hotelowego, 
doprowadził do porządku swój wygląd i wy- 
szedł na ulicę. Na ulicach berlińskich Amo- 
sowowi przede wszystkim rzuciły się w oczy 
olbrzymie kolejki przed sklepami, znikoma 
ilość aut, brudne, zanieczyszczone chodniki i 
jezdnie, Stolica niemiecka straciła zupełnie 
swój dawny wygląd i nosiła wyraźne piętno 
przygnębienia, które wyczuwało się niemal na 
każdym kroku. Przechodnie mieli zatroskane i 
smutne twarze, ubrani byli biednie i niechlyj_ 
nie. Prawie nie widać było mężczyzn. Wszyst. 
kie te szczegóły codziennego życia Berlina 
Amosow notował skrzętnie w pamięci, z zacie 
kawieniem rozglądaiąc się po stronach, ) 
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biiczu wyborów 


Wywiad z min. Herta Kuusinen 


— JAK OCENIA PANI OBECNĄ SYTUA- 
CJĘ MIĘDZYNARODOWĄ I WEWNĘTRZNĄ 
FINLANDII? 


owe stanowisko, jakie zajęła Finlan* 

dia w polityce zagranicznej, pótwier* 
dzone zostało przez wejście w życie traktatu 
pokojowego, kiórego wzupełnieniem i úmoc- 
nieniem, © ile chodzi o nasze stosunki ze 
Związkiem Radzieckim, jest niedawno zawar- 
ty pakt przyjażni, wspólpracy i wzajemnej po 
mocy, Stworzono ostateczne gwarancje dla u- 
gruńtowania i utrwalenia pokoju pomiędzy 
Finlandią i Związkiem Radzieckim, co stanowi 
równocześnie trwałą podstawę dla umocn'enia 
przyjaźni i JerochetronnB wymi any pomię: 
dzy naszymi ktągsmi 

Walka o postęp, szczególnie ostra | gwat 
towna, toczy się nadal, a odczuwa się ją prze- 
de wszystkim na polu polityki wewnętrznej, 
bo reskcja nie odważa się kwestionować o- 
twarcie naszej polityki zagranicznej. Jednak 
że wynik ostateczny nie ulegą wątpliwości. 
Pomimo oporu partii mieszczańskich i prawi- 
cowego kierownictwa, Socjaldemokracji, uda- 
lẹ się jednak demokratom ludowym, w opar 
ciu o masy wyjść zwycięsko z tych tak bar- 
dzo trudnych, a jakże doniosłych zmagań 

Słahym piinktem jest to, że w kraju na- 
ym mie przeprowadzono dotąd żadnych więk 
szych reform społecznych i nie złamano potęgi 
teakcji, co oznacza, że mamy przed sobą wie- 
le jeszcze ciężkich walk, Reforma rolita, oraz 
upaństwowienie przedsiębiorstw 6 charakte- 
tie mononolistycznym, stają się nieodzowną 
koniecznością. Tym tłumaczy się też wście* 
Kiość, z jaką występuje w chwili obecnej reak 
cja naszego kraju przeciw Demokratom Ludo- 
wym i sprawom, których eni bronią Reakcja 
widzi, że zbliża się moment decydniący i dla- 
tego trzyma się rozpaczliwie swych przywile- 
jów i slanowisk. 

— JAKIE ZNACZENIE MAJĄ WYBORY 
DO PARLAMENTU FIŃNSKIEGO DLA ROZ- 
WOJU. POLITYCZNEGO FINLANDII? 

W ymiki wyborów zadecydują przede 

wszystkim a tempie przysziego roz- 
woju. Gdyby reakcji udało się nas zaskaczyć 
lub przez różne kruczki i fałsze wzmocnić swą 
pozycję w parlamencie, oznaczałoby to bez 
wątpienia duże cofnięcie się i stanowiłoby 
przeszkodę dla reform i dla poprawy Wanin- 
ków ludzi pracy, na co naród nasz zbyt długo 
już musiał czekać. 

Wygląda jednak na to, że sama nawet pra- 
wies burżuazyjna nie wierzy już więcej W 
swoje sily, całą bowiem swoją nadzieję po- 
kłada w prawym ekrzydie Socjaldemokracji. 

Już dawniej występowali prawicawi socjal 
MEZENUZEDRZRZDNNANUCEKZESAZANEW 


_ Wpłaty na Famiusz 
Budowy Wspólnego Domu 


WARSZAWA (RAP—SAP). W dniu 30 czerw 
ca na konto Centralnego Komitetu Budowy 
Wspólnego Domu wpłynęło od Związku Zawa 
dowego Przemysłu Chemicznego — Zarząd 
Główny — 2.120.893 zł, od Zarządu Okręgowe 
go Zw, Zaw. Kolejarzy we Wrocławiu — 70.000 
2. Komitet Miejski PPR w Bielsku przekazał 
z dobrowolnych składek swoich członków 
25.375 zł. Z wpłat drobnych wpłynęło 74.805 
zł. 


| 


Kuusinen w sprawie sytuacji w. Finlandii 
przed wyborami do parlamentu, które wy- 
znaczóne zostały na 1 i 2 lipca, 

| Hertta Kvusinen jest czołowa postacią 


Poniżej podajemy wywiad z min. Hertta | 


fińskiego ruchu robotniczego, Górka wybił: 
nego działacza 
Kuusinen, byla od najmłodszych lat czynną 


t 
s 
; 
rewolucyjnego,  Oltona i 
w organizocjąch demokratycznych Za wol- i 
kę w szeregach partii komunistycznej o po ą 
| kój i postęp była kilkakrotnie więziona $ 
przez reakcję fińską. Obecnie jest przewod- 
niczącą klibu poselskiego Koalicji demo 
krotów ludowych, w skład której wchodzą 
komuniści, lewicowi socjaliści i inne ugra- 
powania. Niedawno, po kryzysie rządowym 
* ustąpieniu min. Leino, została mianowana 
l ministrem- Ter dekh aan bez teki. 


demokraci w naszym kraju jako zbawcy bur- 
żuazji. Stawali oni po stronie reakcji zawsze, 
gdy chodziło 6 zasadnicze decyzje, jak: woj: 
na czy pokój, poziom życia klas pracujących. 
oraz reformy społeczne, Jednakowoż jasna i 
korzystna dla kraju, zewnętrzna i wewnętrzna 
polityka Demokratów Ludowych, jak również 
ich konstruktywny program gospodarczy, sta: 
nowią najlepsze szanse zwycięstwa w wybo+ł 
rach, a takie zwycięstwo. da. w porównaniu z 


okresem poprzednim, większe możliwości dia 
realizacji naszego programu rozbudowy. 

— DLACZEGO NIE UDAŁO SIĘ W PRAK- 
TYCE UTRZYMAĆ KOALICJI TRZECH PAR- 
T (DEMOKRACI LUDOWI, SOCJALDEMO- 
KRACI I ZWIĄZEK CHŁOPSKI) I JAKIE MO- 


ŻLIWOŚCI DLA WSPÓŁPRACY WIDZĄ ĐE- 
MOKRACI LUDOWI W PRZYSZŁOŚCI? 


mowa  koalicyjna zawiera w sobie 

zarysy linii wytycznych dla całego 
politycznego i gospodarczego rozwoju Finlan- 
dii na długą metę. Okazało się jednak, że mię- 
dzy ludźmi, którzy tę umowę podpisali, znale- 
żli się tacy, którzy nie zamierzali jej realizo* 
wać. Elementy prawicowe Związku Chłopskie- 
go oraz Socjaldemokracji wypowiedziały umo- 
wę, sądząc, że w ten sposób odizolują Demo- 
kratów Ludowych i równocześnie zwolnią sā- 
mych siebie od ewych zobowiązań. Jesteśmy 
przekonani, że współpraca, do jakiej dęszl.śmy 
po osłatnich wyborach, musi się odnowić w 
tej czy innej postaci : że zarówno Socjaldemo- 
kracja jak i Partia Chłopska zmienić muszą 
swe nastawienie w tym względzie. Warto do- 
dać, że w obu tych partiach istnieją silne 
skrzydła, dążące do współpracy z: nami. 


Wywiad przenrowadził 
Fryderyk Ege 


tiwoie wiedzy 


stają otworem 


Zapisy ma uczelnie w Moskwie 


Na wyższe utzelńie stolicy ZSRR wpłynęło 
ponad 180.000 pódań o przyjęcie na pierwszy 
rok studiów. W najbliższych dniach rozpoczną 
swe prace komisje: kwalifikacyjne na wszyst- 
kich 12 wydz'ałach Uniwersytetu Moskiewskie 
go im. Łomonosowa. Uniwersytet przyjme 
w tym róku 1750 nowych słuchaczy. Celem zo 
rientowania młodych studentów w warunkach 
naaki na wyższej uczelni wydany został spe- 
zjalny „Informator dła wstępujących na Uni- 
warsyteł Moskiewski". 


Wielką popularnością wśród młodzieży w ca 
tym krajn cieszy się Moskiewski Instytut Ge- 
ologiczny. Z Donbasu Uralu, z miast Azji 
Środkowej, a także Dalekiego Wschodu na- 
pływają setki podań o przyjęcie na pierwszy 
rok studiów. W tym roku uczelnia przyjmie 
200 nowych słuchaczy. 

Do Moskiewskiej Wyższej Szkoły Technicz- 
nej im. Baumana; do Moskiewskiego Instytutu 
Energetycznego im. Mołotowa, do Instytutu 
Lotniczego w Moskwie napływają bez przer- 
wy tysiące podań o przyjęcie. 


Te i ewo 


L4 kad 
w 
Buliecik 

Być może, PT Czytelnicy, powiecie; nta 
trudno w lecie o bukiet, czyli wiązankę, wos 
bec czego muszę was z góry uprzedzić, że nia 
chodzi mi bynajmniej o róże, konwalie, jaś mie 
ny ! tym podobne „wyroby botaniczne”, obło- 
żone podatkiem luksusowym, ale o lo, na co 
w tzw: języku potocznym mówimy: a. ło ład: 
ny kwiat? Bo fak się złożyło, że z tych „łada 
nych kwiatów", kwitnących w pewnym „Ör 
gródku”, maluczko, a będzie można zebrać cas 
ły bukiecik. 

Pierwszy „kwialek”, można powiedzieć 
„primuła”, zakwiłł już w marcowym numerze 
„Petrusbłaliu”. Był to znany list pasterski Piu- 
sa XI} w obronie „biednych“, pokrzywdzonych 
i poniżonych Niemców”. Nie będziemy się 
nad tym listem rozwodzić, gdyż, jak wiadomo 
— został on już ogólnie oceniony jako „kwia* 
tek” : zwiastujący napróżno, „wiosnę hitlery- 
zm” 

Drugi „kwiatek* wyrósł na terenie Czecho= 
słowacji. Przedstawiciele Watykanu wystąpil! 
fom z listem pasterskim, wymierzonym prze- 
ciw księżom, pracującym przy odbudowie Re+ 
publiki Czechosłowackiej, imiennie przeciw 
ministrowi zdrowia, ojcu Józefowi Plojharowi. 
Wystąpienie powyższe uzasadnione zostało 
klguzułą prawa kanonicznego, głoszącą, że 
księża nie mogą sprawować urzędów w admi- 
nistracji państwowej bez pozwolenia episko- 
patu. Zważywszy, że „kłauzuli* tej jakoś ni- 
gdy nie .brnł pod uwagę Watykan-, gdy szło 
np. o zdradziecką współpracę z hitlerowcami 
„prezydenła” księdza Tiso — trzeba stwier- 
dzić, że i ten z kolei „kwiałek* ma też swój 
specyficzny, nieprzyjemny aromat. 

Trzeci „kwiatek” dojrzewa w związku s 
odszczepieńczą awanturą w Komuntstysznej 
Parlii Jugosławii. Oto korespondent rzymski 
Reutera, powołując się na koła Watykańskie, 
stwierdza wprost, że „jeżeli Tilo będzie irwał 
w oporze w slosunku da Biura Informacyjne* 
go, to może liczyć na poparcie Wałykanu 1 
tzw. demokracii zachodnich, tj. anglo-amtety* 
kańskich imperiałistów. r 

Hm, hm: I pomyśleć, że są jeszcze. tacy 
(np. w „Tygodniku Warszawskim”), co z za- 
palem godnym lepszej sprawy usiłują  (bez- 
skutecznie) wmawiać ludziom, że tzw. docze- 
sna polityka Watykanu polega na umiłowaniu 
pokeju i nie ma nic współnego z: awanlurni: 
ctiweam imperialistyczno-wojenńnym. No, a czym 
w tokim razie pachną wyżej wymienione 
„kwiatki? E. Tam. 
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Ppękaja okowy feudaolizsnu 


Reforma rolna w wyzwolonych Ghinach 


Na terenach, wyzwolonych przez chińską | 
Armię Ludową spod dyktatorskiej władzy 
Czang-Kai-Szeka, przeprowadzana jest w tem 
pie przyśpieszonym reforma rolna. W uchwa- 
łach chińskiej partii komunistycznej, niedaw- 
no ogłoszonych, źnajdują się wytyczne tego 
wielkiego dzieła, oznaczającego przewrót w 
strukturze rolnej Chin i całkowitą zmianę do- 
tycheczasowych s.ósunków feudalnych. 

Głównym celem reformy — głoszą wspom- 
niane uchwały — ma być zniesienie systemu 
eksploatacji chłopa, która stanowiła „najwięk 
szą przeszkodę w dziedzinie rozwoju gospo- 
darki rolnej kraju. Hasłem naczelnym jest 
— „Ziemią należy do chłopów“: Program re- 
formy przewiduje zniesienie własności ob- 
szarniczej oraz likwidację majątków ziem- 


skich, nałeżących. do klasztorów, instytucyj 
i organizacyj. Wszystkie długi chłopskie z ty- 
tulu dzierźawy ziemi mają być unieważnione. 

Cała ziemia, skonfiskowana wielkim posia- 
daczom, będzie przekazana związkom chłop- 
skim specjalnym komitetom, wyłonionym na 
zebraniach wiejskich. Te komitety są organa- 
mi wykonawczymi reformy rolnej i zajmują 
się podziałem ziemi między chłopów, Pierw- 
szeństwo do otrzymania ziemi mają chłopi bez 
rolni į małorolni. Ziemia ma być dzielona w 
ten sposób, by każdy chłop otrzymał mniej 
więcej równowartościowe działki. Chłop, któ- 
ry otrzymał ziemię, staje się jej pełnopraw- 
nym właścicielem. 

Budynki mieszkalne ł gospodarcze, bydło, 
inwentarz rolny, narzędzia rolnicze į t; p. mje- 
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Wynalazczość na usługach produkcji 


Nowe udoskonalemie techmiczme a Horaku 


Każdy tkacz 'czy tkaczka zna plagę „Wwbi- 
tych ozółenek”. Zerwanie bicza, pęknięcie 
sprężymy, urwanie rolki i inne jeszcze drobne 
defekty krosna powodują, że czółenko nie żdą 
ży przebiec swej drogi we właściwym czasie 
i przycięte płochą powoduje zetwanie osnowy 
na przestrzeni równej jego długości, 


Kilkase| zerwanych nici, które trzeba pos 
wiąsać, obsługując jednocześnie pozostałe 
trzy, pięć czy siedem krosien, to nielada zmar 
twig dla tkacza, to obniżenie wykonanej 
normy, poważny defekt w tkaninie, diigi po* 
stój krosna, spadek zarobku — oto skurki fa- 
kiego przykrego wypadku. 


Wprawdzie większość krosien posiada u- 
rządzenia zapobiegawcze, ale urządzenia te 
przeważnie działają wadliwie i często zawo: 
dzą, 


Dyrektor tkalni w PZPB w Rudzie Pabia: 
mickiej, fow. Łęgosz, skonsuwował urządzenie, 
które powinno, jego zdaniem, calkowicie wy: 
eliminować wbijanie się czólenek. Stare urzą- 
dzenia polegało na tym, że jeżeli czółenko w 
momencja „przybicia” nię znajdowało sę w 
6krzynie wyjściowej powinno nastapiź zwol- 
menie plochy w dolnej części bidła, która pod 
naciskiem czółenka ustępowała t nici pozosta 
ły mie zerwane. Kłopot poiegał na tym. że oś 
wo zwolnienie w większości wypadków nie na 
stępowsło. 


Zasłósowane przez tow. Łęgosza urządzenie 
oparte jest na tych samych zasadach, lecz jest 
daleko prostsze i dzieki temu prawie, że nie- 
zawodne: We wszystkich wypadkaćń, grożą- 
cych „wbiciem” <zólna, zostają odsunięte u- 
chwyty, łączącą „górną część bidla 7 całością 
specjalne sprężyny unoszą ją do góry i plocha 
musi wypaść, a Krono atana 


W tej chwili tow. Łęgosz przeprowadza 
próby z aparatem swojego pomysłu na jed- 
nym Krośnie, jeżeli okaże się, że działa on bez 
zarzutu, zostanie zastosowany na szerszą SKa- 
lẹ Oprócz gwarancji wyeliminowania mie- 
szczęsnych. przycięć miałoby to jeszcze ten 
skutek, że każde krosno stałoby się o kilka- 
dziesią( kilogramów lżejsze, gdyż odpadłaby 
kupa zełastwa, stanowiąca urządzenia zapo- 
biecawcze starego typu 

Powaźnym problem em nie tylko u Horaka, 
gle i w całym przemyśle bawełnianym jest 
sprawa podniesienia procentu „primy'. W 
wielu wypadkach tkanina jest utkana bez za- 
rzut, a zaklasyfikowanie jej do niższego ga- 
tunku powodują zanieczyszczenia i plamy ad 


oliwy, które nie zawsze są wynikiem niedbal- 
stwa fkacza. 

Pręt, na którym osadzony jest goniec, mu- 
si być smarowany i był dotychczas smarowa- 
ny oliwą, Jest niemal niemożliwe uniknąć. by 
trochę fej oliwy nie spłynęło do skrzynki, w 
której znajduje się czółenko. Powodowało lo 
zaolęwienie czólenka, a często samego wątku 
iw Konsekwencji plamy w tkaninie. 

Obecnie tow. Łęqosz zastosował skutecznie 
smarowanie prętów gończych wazeliną i tego 
rodzaju plamy w towarze zniknęły. Niby dro- 
biazg, niby nic nie znacząca zmiana, a efesi— 
tysiące, setki tvsięcy złotych, która labryka 
zyska dzięki podniesieniu procentu pierwsze: 
ga gatunku tkanin. em-em 


nie, należące do obszarników, podlega całķo- 
witej konfiskacie. Całe to mienie ma być roze 
dzielone pomiędzy *niezamożnych chłopów 
oraz robotników rolnych. Obszary leśne j wod 
ne, wielkie pastwiska oraz tereny, gdzie znaj= 
dują się bogactwa kopalniane, pozostają da 
dyspozycji władz rządowych. 


Narówni z chłopami małorolnymi, zlemię 
mogą otrzymywać z nadziału nietylko, żołnie» 
rze Armii Wyzwoleńczej, ale również żołnje- 
rze i oficerowie wojsk Kuomintangu, urzędni- 
cy instyzucyj kuomintangowskich, właściciele 
majątków rozpareelowanych, przedstawiciele 
duchowieństwa, których majątki uległy kon- 
fiskacie, i inne osoby, należące w zasadzie do 
przeciwników obozu demokratycznego. Po0- 
zbawieni prawa otrzymania ziemi są jedynie 
aktywni działacze rządu Czans-Kaf-Szeka, 
zdrajcy narodu oraz przestępcy wojenni, pod- 
żegający do wojny domowej. 


Nadzór nad wprowadzeniem w życie tych 
postanowień powierzony został sądom ludo- 
wym, wybieranym na walnych zgromadze+ 
niach chłopskich. Ustawa gwarantuje całko» 
witą swohodę krytyki wszelkich poczynań za= 
równo przedstawicieli rządu, jak ( przedsta- 
wicieli instytucyj, zajmujących się sprawami 
reformy rolnej. W razie jeśli zgromadzenia 
chłopskie zażądają usunięcia tych przedstawi= 
cieli, odpowiednie instancje mają uczynić te- 
mu zadość. 

Demokratyczna reforma rolna w Chinach 
— to zasadnicza gwarancja rozwoju {| dobro- 
bytu 400-milionowego narodu, który przez 
wieki całe wegetował nędzrie w jarzmie ro- 
dzimych I obcych wyzyskiwaczy. — 

B. D. 


Lwycięzcy /--g0 etapu współzawodnictwa w PZPB Nr 5 


Uroczystość wręczenia nagród 


w tych dniach odhyła się w PZPB Nr 3 uro- 
czystość wręczenia nagród zwycięzcom 7-go 
etapu współzawodnictwa. Załoga fabryczna mi- 
mo sezonu, ogórkowo-urlopowego zapełniła Bo. 
brzegi olbrzymią salę zebrań, Atrakcją uroczy | 
stości było wręczenie zupełnie oryginalnej na= | 
grody ob. Nowackiej — która już 5 razy zdoby | 
ła pierwszą nagrodę, Tym razem, choć w tym 
ostatnim etapie z powadu urlopu nie brała | 
udziału, otrzymała za pośrednictwem Redakcji 
„Głosu Ludu“ piękny upominek od Zw. Gastro- 
nomików — wykwintną zastawę stołową. Gro- 
mada współzawodników nagrodzonych, była bar 
dzo liczna, bo licząca przeszło 100 nsól, moy? 
tym: większość z nieh nirzymria 678 sau yy 


nowela Kmin, tkaczka tym razem otrzymała 
pierwszą "nagrodę, lecz w poprzednich etapach 

miała ich już dwie, a jedną nagrodę drugą; ob. 
Weronika Siewierska — przew! ijaczka swą 
pierwszą nagrodę też otrzymała juź poraz pią- 
ty, podobnie jak majster tkacki, ob. Feliks Jóż- 
kiewicz, ob. Maria Grzelak, tkacaka na 4-ch 
krosnach otrzymała poraz 5-ty nagrodę pierw- 
szą, a dwa razy miała już nagrodę drugą, tak 
samo ob. Antonina Kępska — tkaczka na 6-cin 
krosnach, Nazwiska zdobywców pierwszej na- 
grody z ostatniego etapu są następujące: (prócz 


„ke ULU, tuż): PE Orj Helena, 
Asolonia SĘ Aski l adta "rehalsk, 
hiosta ŚR U r Ata RS Aka Ho M sna; 


ika Bielicka, Pr 


fa Milczarek, Leokadia Tuła, Helena Janiak, 
Maria Owczarek; przędzalnicy (selfaktory); Ma 
rian Rudziński, Stanisław Szwech, Mieczysław 
Anqulski;, tkacze i tkaczki — Feliksa Bojanow= 
ska, Krystyna Dobrzańska, Czesława Malec, Jó 
zel Łacwik, Stanisława Rosiak, Helena Gron- 
dys, Helena Lewa, Henryk Kwiatkowski, maj- 
strowie: Władysław Sobczyński, Hieronim Sul- 
wiński; przewijaczki: Józefą Andrzejczak i Ją= 
nina Jóżwiak, oraz snowaczka Michalina Tra= 
czyk, 

Na zakończenie w części artystycznej wystą- 
pili artyści tej miary, to Zofia Sykulska, Han- 
Lesztzyńiska, Jerzy Duszyński 


ora pata urientowanych uczniów szkoly bale= 


już nę po taz niews. Napizykład gy, Ge-'Smyczek, w rzegi ioniacki: Masa Grzesiak Józe- | te ltewej Marią Supowicz j Wiezląw Głowacki, 


j 
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60 milionów zł. na remonty 540 domów łódzkich 


M.R.N. protestuje przeciw treści listu papieża do biskugów niemieckich © 


Na. ostatnim posiedzeniu Miejskiej Rady 
Narodowej nówy radny ob. Pawel Niewia- 
dómeki z frakcji SL złożył ślubowanie. Następ 


rezolucji w sprawie listu papieża do biskupów 
niemieckich. MRN jednogłośnie potępiła sta: 
nowisko papieża, stwierdzając, że godz! ono w 


nie przew. taw. Andrzejak zawiadomił zebra-, najżywolniejsze interesy Państwa Palskiego. 


nych,o powołanin nowych radnych Czesława 
Karśńickiego („Społem*), Tadeusza Gajdy (SP) 
j Władysława Gogolewsklego (SP). Nowi rad-, 
ni zostali powołani 
Czesława Gembickiego, Groszyńskiego í U: 
znańskiego. 

Następnie radny ob, Pawlak z ramienia 
Związku Kupców zgłosił interpelację w spra- ' 
wie ostutnio wprowadzonej podwyżki kómor= | 
nego za lokale użytkowe, apelując do MRN oj 
zmniejszenie tych stawek. Odpowiedź ma zo-| 
stać udzielona na najblizszym posiedzeńiu. 

Radna tow. Czerska zrełerowała Sprawę 
wnrowadzenia zmian do instrukcji o sposobie 
oddawania i odbierania dostaw i robót dla 
gminy miejskiej Łódź, MRN zqodzila się nay 
projekt komieji przewidujący, że Wydział Kul 
tury I Szłuki Zarządu Miejskiego upoważnio- | 
ny będzie do zakupów dła muzeów 1 galeri: 
sztuki za sumę do 200 tys, zł — mocą wlasnej 
decyzji Powyżej tej sumy zakupy rmiszą być 
dokonywane po zasięgnięciu opinii biegłych. 

W dalszym ciągu obrad radna tow. Miko- 
Majczykowa złożyła wniosek Wydz. Opieki Spo| 
łecznej w sprawie budowy przedszkoli miejskich 


"przy ul. Kąlnej na 30 dzieci i przy ul. Płałowcoj 


wej na 60 dziecj. Przy Domu Matki i Dziecka przy 
ui. Mielczarskiego 35 powstanie żłobek dziel- 
nicowy. Drugi 
zorganizowany przy ul. Sienkiewicza 9. 

Dalej radny ob. Kaczmarek omówił sprawę 
jednorazowej subwencji dla organizacji mlo- 
dżieżowej „Służba Polsce" w wysokości 1 mil. 
zł, Tow. Loga-Sowiński, zabierając głos w tej 
aprawie podkreślił, że Miejska Rada nie ma 
podstaw do uchwalenia tej subwencji, -tym 
niemniej ze względu na znaczenie i charaktef 
organizacji powinna wystąpić do czynników 
pańsiwowych o poparcie prośby SP. MRN u- 
chwaliła wniosek w tym brzmieniu. 

Następnie omawiana była jedna z najży- 
wolniejszych spraw naszego miasta — remoh- 
ty domów mieszkalnych, znajdujacych się pod 
Zarządem Nieruchomości. 540 domów wytnaga 
Koszty tych ro- 
hót wyniosą 60 mil. zł Na tan cel MRN u- 
chwaliła zaciągnięcie pożyczki w Banku Ko: 
munalnym i Narodowym Banku Polskim w wy 
śńkości 27 mil, zł, reszta zostanie pokryta z 
funduszów własnych Zarządu Nieruchomości 
j-cześciowo zę wsnółudziałn lokatorów tych 
domów w remontach. 

Radny, prok. Jackiewicz, odczytał projeki 


Wielki ośrodek szkolenia 


Radny tow. Łazuchiewicz zreferował dzia- 
łalność komisji oszczędnościowej i komisji u 
sprawnienia na terenie Zarządu Miejskiego, 


na miejsce odwołanych:; Dzięki działalności tych komisji koszty admi- 


nietracyjne ZM zmniejszyły się w porównaniu 


| z rokiem ubiegłym o 80 mil, zł Radni uchwa* 


li, że dalsze redukcje personalne w samo- 
rządzie zahamowałyby sprawne działanie apa- 
ratu adminietracyjno-ssmorządowego. 

Komisja Kontroli Społecznej przy MRN 
zlożyła sprawozdanie z kontroli 


budżetu za rok; 1946. Komisja nie ma żadnych sierpniu br, 


A 


Straż Pożarna 
. przy pracy 


Łódzka Straż Poźarna cieszy się zasłużoną 
sympatią i uznaniem ogółu mieszkańców mia- 
sta. Jej sprawność i dzielność zyskały nawet 
śwlałową sławę, gdy swego czasu straż łódzka 
zdobyła I nagrodę na Międzynarodowym Kon- 
kursie Straży w Mediolanie, 

Na pierwszy alarm straż łódzka błyska- 


żłobek dzielnicowy zostania, wicznie przybywa i rozpoczyna energiczną ak- 


cję ratunkową. Niejedno życie I ogrom mienia 
ocałiła już sprężysłość, świetne wyszkolenie 
i odwaga hdszych dzielnych strażaków, 

Na zdjęciu widzimy naszą straż pożarną 
w akcji. 


zastrzeżeń co do prawidłowości prowadzenia 
rachunkowości. tym. niemniej nie otrzymała 
wyjaśnień od Zarządu Majątków Ralnych w 
Łodzi. W związku z tym na wniosek Prezy* 
denta tow. Stawińskiego uchwałono przyjąć 
sprawozdanie Komisji Kontroli Społecznej, a 
Zarz, Maj, Rolnych na najbliższym posiedzeniu 
MRN udzieli wyjaśnień w sprawie ich dzia: 
łakiości ża rok: 1946, 

Następne Xf posiedzenie plenarne MRN u= 
chwalito w drugim czyżaniu pożyczkę 27 mil. 
zł na remonty comów Zarządu Nieruchomości. 

Na tym zebranie zostało ząmknię'e. 

Że względu na okres urlopów następne ze: 


wykonania | branie MRN odbędzie się prawdopodobnie w 


(m, z.) 
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| FE, OBYWATELU OSMULSKI! 
PYTANIE: na czym powinien stać bie 
leter kinowy? e. 
ODPOWIEDŹ: bileter kinowy powinien 
stać na straży porządku, tudzież ładu w kt. 
nie. > a” 
PYTANIE: czy bileter kiną „Polonia“, 
- Szczepan Osmuńiskt, w. dniu 18, 4 br, stał 
na straży porządku w wymienionym kinie? 
ODPOWIEDZ: biteter Osmulski w dniu 
19. 6. br. nie stał nawet „na własnych no- 
gach“, ponieważ: był b, pijany. Tak przy” 
najmniej twierdzi obywatelka Ołuhek An- 
na w swojej skardze, skierowanej równo- 
legle do Okręgowego Zarządu Kin | Eks. 
ploatacji Filmu i do naszej redakcji. 


WODA WYŻEJ 

Przywykłliśmy na ogół żałć się na „no. 
suche“, panującą podczas letniej kanikuły 
czy £. zw. sezonu ogórkowego, Skargi te 
oburzają bardzo kontrolerów z Państwo 
wego Zakładu Higieny. 

— (o takiego? — mówią — Posucha? 
A powódź — nie łaska? j 

— Jaka — pytamy — znównu powódź? 

— Ano, jeśli chodzi np. o mleko, Cały 
PZA. głowi się w lecie nad tym, to 
właściwie robią ob, ób. skiepikarze: czy 
dolewają wodę do mleka, czy też mleko 
do wody? Zdaniem Zakładu, ta druga 
kombinacja jest częściej stosowana» 


KAŻDA MINUTA JEST DROGĄ | 
Transparenty ż takim hasłem wożą 

na sobie ostatnio tramwaje łódzkie, Že 
-wożą — to bardzo dobrze, ale czemu, u 
licha, do tego hasła same się nie stosują? 

P. S$. Chodzi ò spóźnienia, Zwłaszcza na 

| niektórych liniach. Np. — „6 
Łodzianin 
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Łódź przurtepuie do realnej walki z głodem mieszkaniowym 


Powstała Spółdzielnia „Budowa 
16 tysięcy udziałów po 2 i pół tys. zt. 


Do rozwiązania kryzysu mieszkaniowego W 
naszym mieście przyczy się niewątpliwie 
utworzenie Spółdzielni Mieszkaniówo-budowia 
nej „Budowa*. Organizatorami tej spółdzielni 
śą reprezentanci prywatnego handlu i przemy 


"si WR WĄWOZÓW 


włókienniczego w Łodzi 


Koszty pokryje CZPWĄ. 


dak się dow 'adujemy, w Łodzi powstanie no 
wy ośrodek szkolenia włókienniczego na po- 
złómie szkoły $tedniej, Koszty związane z tym 
pokryje Centralny Zarząd Przemysłu Włókten 
niczego. 

Gmachy uczelni wzniesione będą na prze- 
dłużeniu ul. Żeromskiego przy zbiegu z ul 
Kątną i wejdą w kompleks już istniejących 
na tym teren'e szkół technicznych. 

W skład ośrodka wejdzie szereg zakładów 
szkoleniowych — tkalnia. przędzalna i lp, Po- 
za tym urządzona tu zostanie wzorowa but- 
sa z nowoczesnymi instałacjsmi, hale zebrań 
odozytówych į koncertowych, hale sportowe i 
ty, 


Rozpisano' już konkurs na plany ośrodka. 


Kubatura gmachów ośrodka wynosić ma ok: 
100 fysięcy metrów sześciennych. Będzie to 


W PZPB Nr 1 wśród tkaczek pracujących 
na 12 krosnach najlepsze rezuliaty osiągnę 
ły: Helena Rybak (135 proc.) Stanisława 
M chalak 123,4 proc. oraz Irena Malinow= 
ska (127,3 proc.) Na „szóstkach* uzyskał 
Stefan Pałczyński 137, a Helena Pałkowska 
141 proc. W przedzalmi cienkoprzędnej wy- 
różniły się: Brónisława Świtoniak (178,3 
proc), Paulina Janiszewska (161,4 proc.) 
braz Łucja Krawczyk (161,4 prac.) 

W PZPB Nr 2 w przędzalni na 6 stronach 
pierwsze m ejsce zajęła Maria Slelmaszczyk 
133,4  próc. drugie Genowefa Strzała 
(132,1 proc.). W tkalni na „szóstkach* wy- 
różniły się: Maria Drelich (172,2 proc.), Ire- 
na Drzewiecka (170,8 proc.) oraz Maria Ska 
biak (169,9 proc) a na „ozwórkach”: Mana 


Jóżwiak .(164,2 piocj,. Irena Kucharską 
(158,6 proc.) oraz Władysława Maj (156,6 
roc). 


W PZPB Nr 3 w tkalni (czwórki) uzyska- 
ła Wacława Skupinska 190 proc. a Leoka- 
da Bogacz 185 proc. 

W PZFB Nr 4 (I6 krosien automalycz- 
nych) pierwsze miejsce uzyskała: Francisz- 
ka Burkiewicćz (152,6 proc.) a drugie Józef 
Marcinkowski. 

W PZPB Nr 6 w przędzałni (750 wrze- 
don) wyróżniły stę: Maria Haf (147,5 proc) 
oraz Józela Michalak (147 proc), a w tkal- 
ni („szóstki') Helena Kaszyńska (164 proc.) 
i Janina Szczepaniak (163,7 prac.) 

W PZPB Nr 9 w tkalni na „szóstkach* 
wyróżniły ię: Feliksa Pakulska (163,5 
proc.) I Sahina Kowalska (159,7 proc). Sta- 
nistaw Kubik vzyska” 161:3 proc. 


więc olbtzymi zespół hudynków. Dla porów= 
nania podajemy, że przeciętna kubatura trzy- 
p'ętrowej kamienicy wynosi 6 tys. metrów 
sześciennych. (m.) 


słu Graz przedstawiciele wolnych zawodów. 
Pierwsze zebranie członków spółdzielni odby= 
'ło się w dwu 26 ah. m. w Sali obrad MRN-u. 
Wzięli w nim udział poza _przedstawicialami 
Związku Kupców i Izb: Rzemieślniczej, Prze- 
mysłowe-Handlowej, Dentystycenej, Adwokac 
kiej, Lekarskiej, Aptekarskiej przedstawic'ele 
Zarządu Miejskiego w osobach prezydentą Et- 
geniusża Sławińskiego 1 wiceprezydenta So= 
bola oraz przedst. Zw. Zawodowych oraż pre- 
zeń Delegatary Komisji Speejalnaj, tow. Madej. 

Na zebraniu uchwalono statut spółdzielni 
oraż dokonano wyboru. Rady Nadzorczej, W 
skład Rady weszli ob. nb. Dobosz, M'lewski, 
Żyrzyński, Engel, Pujdowicz, Kmiecik; Bojat- 


Pierwsze w Polsce Muzeum Pracy 


będrie utworzone w Łodzi 


W Łodzi powstanie pierwsze w Polsce, Mu- 
zeum Pracy. W skład komitetu organizacyj- 
nego weszli między innymi: prof, Chałas ński, 
prof. Gąs'órowska, prot. Szubert- į inni. 

Tymczasowa siedzibą Muzżetrm m eścić się bę 
dzie przy tl, Piotrkawskiej 17, Tam będzie 


W PZPB Nr 14 uzyskała Helena Mioczek 


pracująca na 6 krosnach 160,1 proc, a 
prządka Stanisława Mikuszewską 161 proc. 

W PZPR Nr 16 wyróżniły się: Stanisława 
zielińska, Maria Bednarek į Leokadia Krup 
ska. 

W PZPB Nr 22, w przędzalni na 3 stro- 
nach wysunęła się: Marta Nagiócka i Fran 
ciszka Majda (po 1523 proc) oraz Zofia 
Grzełło i Genowefa Jeska (4 strony) pó 
165,4 proc. 

W PZPB w Zgłerzw na 4 stronach uzy= 
skałą Antonina Nowak 155 proc. Stanisła- 
wą Mazurkiewicz obsługująca 3 strony uzy 
skała 160 proc. normy. 

W PZPR w Pabianicach w tkalni wyróż- 
miły się: Sab'na Zych (8 krosien) — 178 
proc, Stetania Matvnia (6 krosien — 171,8 
proc) oraz Stanisława -Bujnówice (4 krosna 
172,8 proc... Helena Spiónek (prządka) uzy 
skała 153.8 proc. 

W PZPB w Rudzie Pabianickiej w tkałni 
(10 krosien) najlepsze rezultaty wykazały: 
Bolesława Nowak (175 proc. oraz Marta 
Majer (149 proc.]. Na „ósemkach" wysunę 
ły się na czołn: Stanisława Kmiecik (145,5 
proc) oraz Władysław Ziółkowski (1325 
proc.). Na „szós'kach”* nzyskała Maria Pyt 
cio 175 proc. a Józefa Wiazeł 161 ptoc. W 
przędzałni: (3 strony) osiągneły: Stefania 
Tchorczak 176 proż. a Maria Skorupska 170 
proc. 

W PZPB w Andrychowie na 4 stronach 
zyskała Anna Sófdyi 141 proc. a Wiktoria 
©wtą (875 wrzeciono) 136 proc. nórmy. 


M nisterstwo Kulury * Sztuki przeznaczyło na 
ten cel na razie 10 mil. zł, 

Muzeum będzie obejmowało całokształt za- 
gadnień. «wiązanych z historią ruchów robot- 
niczych 1 społecznych, historią techniki, eko- 
nomiń i tp. - {m} 


K gromadziło eksponaty, tablice i wykresy. 


ski, Banaszewski, Mazurek, Strażyc, Kamiński, 
Smol'Aski, Kaliszowa, Groszyński, i Sobol. 

Po zmobilizowaniu odpowiednich funduszów, 
które wpłyną z płaconych udziałów, spółdzieł 
'nia przystąpi do budowy bloków i domów jed- 
nórodznnych. Przewiduje się budowę miest» 
kań o powierechni 64 metrów kwadratowych. 

Mieszkania te składać się będą z trzech- po- 
kojów z wszełkimi wygodami. Przypuszozalny 
koszt wybudowania takiego mieszkania Ohra- 
cat się będzie w granicach 1 miliona 100 tys. 
złotych. Mieszkania w blokach będą prawdo- 
podobnie o jakieś 20 procent tańsze. 3 
. Spółdzielnia rozprowadzi ponad 16 tys. udzia 
tów wartości 2500 zł każdy. Udziały zobowią” 
zały się rozprowadzić między swoich członków 
zrzeszenia, rzemiosła, kupiectwa, przemysłu, i 
wolnych zawodów. Z chwilą zmobilizowania 
potrzebnych na budowę funduszów spółdziel- 
nia przystąpi do budowy bloków. mieszkal- 
nych. Przewiduje się, że nowowzniesione bue 
dynki przez spódzielnię mieszkaniową mieścić 
się będą na Jułianowie, na Chojnech, oraz 
przy nlicy Tkackiej i Narutowicza. 
|czqazmnaA ZIE ARIA 

2 Z MUZEUM SZTUKI 

Muzsum Sztuki mieszczące się przy ul. Więc 
kowskiego 36, otwarte jest dla publiczności od 
10-ej do 17-8j codziennie prócz poniedziałków 
L piątków. 


e WOKĄAŃDZIE 


Walter Piller nd 1924 r. do 1938 pracował w 
policji kryminalnej w Berlinie, W 38 r. awan- 
suja i przechodzi do gestapo, gdzie zadaniem 
jego jest Śledzenie ludzi, zatrudnionych w 
przemyśle zbrojeniowym. W chwili wybuchu 
wojny Piller zosłaje przydzielony do t zw. 
Elnsatzkommando 11. czyli pęlicji bezpieczeń- 
stwa, i działa na terenie Olsztyna, Grudziądza 
i Poznania. Tu specjalnie tępi partyzantów i 
członków Ruchu Oporu. 

W 1944 r. Piller awansuje do SS Sonderkom 
mando w obozie zagłądy Chełmnie nad Né- 
rem, Gdzie wymordowanych zostało 360 tys. 
Żydów. Pijler objal tu funkcję easłęncy ko- 
mśndantaą W. tym czase likwidowano w 
Chełmnie 10. tys. osóh z ghetta łódzkiego. 
bśmiercano w samochodach, — komorach qa- 
zówych, a zwłoki później palono w dwóch pie 


Sprawca śmierci 
—17 tys. ludzi 


skazany na karą śmierci 


cąch krematoryjnych. Na rozkaz Berlina zaczy 
na się przerzucanie więźniów do Oświęcimia. 
Następuje pamiętna noc 17 stycznia 1945 r. tuż 
przed wkroczeniem Armii Czerwonej. Hwaku- 
ująca się załoga likwiduje ostatnich skntycn, 
pozostających w obozie 47 Żydów, Dwóm je- 
dynie udaje się ujść z życiem, ` 

Wczoraj Walter Piller stanął przed Sądem 
Okręgowym. Dwóch uratowanych Żydów w 
Czasie akcji likw!dacyjnej, Mordka Żurawski 
i Szymon Srebrnik zobrazowali całą zbrodni 
czą akcję Pillera, jako zastępcy komendanta 
obozu w Chełmnie. czyniąc go odpowiedzial- 
nym za śmierć 17 tys. Żydów. Sąd pod prze- 
wodnistwem sędziego Walewskiego uznał Wal 
tera Pillera winnym zareucanych mu zbrodni i 
skazał qo na karę śmerci — Oskarźał proku- 
retor Bronowski, AR 


3 lata więzienia za nadużycia 


Okręgowy Sąd Karny rozpatrywał sprawę 
nadużyć w spółdzielni Samopomocy Chłop- 
skiej w Ksawarowie (gm na Widzew). 

Na ławie oskarżonych znaleźli się: Henryk 
Wasilewski — kierownik sklepu, Marian Bal- 
cerzak — prezes Zarządu Spółdzielni, Antoni 
Borowiec — skarbnik, Zygmunt Kot — czło- 
nek Zarządu i księgówy, oraz Józef Perene — 
prezes Spółdzielni I kierownik wydziału zaku- 
pów. 

Akt oskarżenią zarzucał Wasiięwskiemu, Że 


przywłasztzył sobie stmę ók. 40 tys. zł ze 
sklepu spółdzielni, pozostałym oskarżonym żaś,, 
że mie kontrolowali ksiąg i w ten sposób- do- 
puścili do powstania braków. 

Przewód sądowy wykazał jednak, że winę 
przede wszystkim ponosi Wasilewski, a niedo 
patreenią pozostałych oskarżonych nie mają 
nic wspólnego z nadużyciami. 

Sąd skazał Wasilewskiego na 3 lata wię- 
zienia i utrałę praw publicznych 1 obywatel- 
skich na 2 fata, pozostałych zaś oskarżonych 
uniewidnił, = ` 
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KronikaTomaszowa Osiagniecia zolerskich „Boruciarzy” 


KOMU WINSZUJEMY 


Prątek, 2 lipca 1948 roku. 
Dziś: N. N. M. P., Urbana. 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
Straż Pożarna — 51 
Milicja Obywatelska — 47 
Dworzec Kolejowy — 4 
Komitet PPR — 46 
Komitet PPS — 166 


gesa 


KINA 
Kino „Przedwiośnie* wyświetla film 
prod. angielskiej p.t. „Na tropie zbrod: 


ni”. 
ADRES REDAKCJI: 
Tomaszów, ul. św. Antoniego 26, tel. 46 
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Ja, niżej podpisany, Wawszczak Leo- 
nard, kupiec, zamieszkały w Tomaszo- 
wie Maz. przy ul, Pl. Kościuszki Nr. 11 
oświadczyłem na zebraniu Kupców 
Branży Spożywczej w Zrzeszeniu Kup- 
ców, że Społeczna Komisja Kontroli 
Cen nie ma prawa przeprowadzać kon- 
troli sklepów i o ile przyjdą do mojego 
sklepu Kontrolerzy Społeczni, to ich 
wyrzucę ze sklepu. Za wyżej wypowie- 
dziane przeze mnie obelgi pod adresem 
Kontrolerów Społecznych i Społecznej 
Komisji Kontroli Cen bardzo przepra- 
szam, gdyż byłem nieświadom tego, co 
powiedziałem i stwierdzam  jednocześ: 
nie, podając do wiadomości kupcom, że 
Kontrolerzy Społeczni w czasie kontro- 


- alowania sklepu posiadają upoważnienie 


na mocy Dekretu Prezydenta R. P. Nr. 
44— 4T i są urzędnikami państwowymi 
na podstawie tych upoważnień. 


83-K 


Smutny widok przedstawiała fabry 
ka „Boruty w Zgierzu w styczniu 1945 
r. kiedy to 19-tu Boruciarzy, jeszcze 
z karabinem w rękach, stawiło się do 
fabryki, by stanąć na straży tego, co 
pozostawił okupant. Fabryka była zni- 
szczoną w 50 procentach. Nie zniechę- 
ciło to jednak Boruciarzy. Początkowo 
było ich 19, potem 35, a obecnie jest 
ich już 1696. 


Dzięki wysiłkowi całej załogi fabry- 
kę odbudowano i powiększono, a produ- 
keja wzrosła w stosunku do przedwo- 
jennej trzykrotnie. 

W 1945 r. utworzono przy zakładach 
Gimnazjum Przemysłowe (w tym roku 
17-tu pierwszych słuchaczy otrzymało 
małe mafury) Na koszt firmy szkolono 
pracowników na kursach i uczelniach 
inżynieryjno-technicznych. 


Walne obradu 


Lw. Byłych Więźniów Politycznych 


W lokalu Związku b. Więźniów Po- 
litycznych w dniu 28 czerwca br. od- 
było się zebranie członków i podopiecz 
nych związku. Na pierwszy plan obrad 
wysunęła się sprawa pomocy osobom 
chorym i niezdolnym do pracy. W toku 
dyskusji postanowiono polecić sekcji 
gospodarczej związku opracowanie pla- 
nu dla uzyskania dodatkowych fundu- 
szów, które by mogły być przekazane 
chorym. M, in. rzucono myśl zorganizo 
wania loterii fantowej i imprez arty- 
stycznych. Uchwalono, iż wszyscy człon 
kowie Tomaszowskiej Spółki Transpor 


towej będą wpłacali do związku 1000 zł 
miesięcznie od każdej tony posiadanych 
wozów, 

Sprawozdanie z działalności zarządu 
Związku za' miesiące luty. marzec i 
kwiecień złożył ob. Grelecki. 

Poruszono również sprawę uporząd- 
kowania miejsca kaźni licznych oby- 
wateli Tomaszowa koło browaru miej- 


skiego. Wszelkie koszty związane z upo. 


rtządkowaniem i założeniem zieleńców 
na miejscu kaźni pokryje oddział Z. b. 
W.P. w Tomaszowie. 


——.—— 


Wspólne zebranie PPR i PPS 


w fabryce tkaniń technicznych 


Dn. 24 czerwca odbyło się w P.F. 
F. Techn. Nr 2 w Tomaszowie wspólne 
zebranie członków kół PPR i PPS. Z 
ramienia Komitetów Miejskich obu 
partii byli obecni tow, tow. Mazurek i 
Pomykała. Tow. Paś w obszernym spra 
wozdaniu z dotychczasowej współpracy 
obu kół fabrycznych z całą siłą pod- 


kreślił, że nie było problemu i zagad- 
nienia, które by nie zostało rozwiązane 
w duchu współpracy obu kół. 

W dyskusji podkreślono konieczność 
wzięcia licznego udziału w międzypar- 
tyjnym kursie szkoleniowym, który 
rozpocznie się 6 lipca bir. 


Wystawy szkolne 


Na zakończenie roku szkolnego zor- juczeń posiada talent artystyczny, nie- 


ganizowano w szkołach podstawowych 
Nr 1 iè w Tomaszowie wystawę prac 
uczniowetęch, W wystawie wzięły udział 
prócs mFé* tomaszowskich 
Wystawa wykazała, 


go że niejeden 


które rysunki wyróżniały się dużą 
oryginalnością i pomysłowością. 
„Najlepsze prace zostaną przesłane 


: również | do Łodzi na międzyszkolną wystawę 
Wawszczyk Leonard. | szkoły powszechne powiatu brzezińskie 


prac uczniów szkół powszechnych. 
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Kruszwica odsłoni swe tajemnice 


= 


Ekipa. 15 archeologów z Uniwersyte- 
tu im. Mikołaja Kopernika w Toruniu 
przystępuje do prac wykopaliskowych 
w Kruszwicy, w pobliżu Mysiej Wieży, 
Już podezas wstępnych prac, przepro- 
wadzonych tam przez prof. Zakrzew- 
skiego natrafiono na ślady wczesnohi- 
storycznej osacy słowiańskiej z okre- 
su kultury łużyckiej, 

Obecnie ekipa archeologów pod Kie- 
rownictwem profesora UMK dr. Jaki- 
mowicza prowadzić będzie badania na 
półwyspie Rzempowskim nad Gopłem, 
Niezależnie od prac archeologicznych, 
uczeni prowadzić będą badania bota- 
niczne pod kierownictwem prof. dr. Za- 
błockiego, geologiczne — pod kierowni- 
ctwem prof. dr, Passendorfera i kon- 
serwatorskie pod kierownictwem kon- 
serwatora wojewódzkiego prof. dr. Re- 
mera. 

Przy pracach zatrudnieni będą stu- 
denci z zakładu Prehistorii UMK oraz 
pracownicy Muzeum Miejskiego w To- 
runiu. Wykopane przedmioty będą zde- 


WYDAWCA: Wojew, Komitet PPR w Łodzi Kumiter Redakcyjny, Red. 1 Adm, Łódź, Piotrkowska 
Dział oałoszeń: ul. Piotrkowska 55. tel, 111-50. Konto PKO VII-1505. Zakł, Graf, R,S.W, „Pi=s=*, 


Ekspedycja uczonych bada Mysią Wieżę nad Gopłem 


ponowane w Muzeum Toruńskim. Wy-|badań przystąpią rownież historycy i 


nik prae archeologicznych 
będzie drukiem. 


ogłoszony | architekci. 


Ministerstwo Kultury i Sztuki wya- 


Gdy ekipa archeologiczna zbliży się | sygnowało na prace wykopaliskowe w 
ze swymi pracami do Mysiej Wieży, do | Kruszwicy 1.600.000 z}. 


Przemysł państwowy 


przyjmuje reemigraniów 


Powrót Połaków z cbczyzny związa- 
ny jest ściśle z przygotowaniem w kra- 
ju warunków egzystencji reemigrantów 
a w szczególności mieszkań oraz pra- 
cy zarobkowej, Poważną rolę spełnia tu 
przemysł państwowy. 

Jeszcze w roku ubiegłym poważne 
sukcesy osiągnął w tei dziedzinie prze- 
mysl węglowy, który rozmieścił i za- 
trudnił w kopalniach ponad 30 tysięcy 
górników przybyłych do Polski z rodzi- 
nami. Nazwiska ich figurują dziś na 
czołowych miejscach między przodow- 
nikami pracy, Obecnie reemigracją za- 
interesowany jest nie tylko. przemysł 
węglowy, ale również i inne gałęzie 
p zemysłu państwowego, jak: hufnict- 
wo, metaburgia, włókiennictwo i prze- 
myst elektrotechniczny. Poszczególne 
zakłady pracy mogą przyjąć wszyst- 


dla przyjęcia wielkich rzesz reemigran- 
tów. — 

W Bytomiu oczekuje na lokatorów 
2400 nowvch domków fińskich. Zarząd 
Miejski w Elblągu przydzielił dla fa- 
bryki turbin į ciężkich maszyn 1000 
mieszkań 2 i 3 izbowych, które są już 
remontowane kosztem 150 milj. zł, Mia- 
sto i powiat przygotowują 3400 miesz- 
kań dla rodzin górniczych. Niezależnie 
od powyższych cyfr zostały już przy- 
dzielone dla reemigrantów budynki 
mieszkalne w innych miejscowościach, 
a łącznie w tym roku przygotowuje się 
około 10 tysięcy micszkań rodzinnych 
218 - izbowych. 

Ustalono już klucz podziału miesz- 
kań między przemysł węglowy, kutni- 
czy i energetyczny w okręgach przemy- 
słowych, przy czym lokalne władze 


kich fachowców, a zainteresowane zjed | kwaterunkowe muszą załatwiać wnio- 


roczenia  poczyniły już przygotowania I ski tych instytucji w ciągu 14 dni, 


Czytajcie „Głos Tomaszowski” 
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Nie zapomniano również o odcinku 
kulturalno-oświatowym: założono świe- 
tlicę, klub sportowy z sekcjami lekko- 
atletyczną, tenisową, strzelecką, sza- 
chową i ping-pongową. zorganizowano 
orkiestrę fabryczną i chór, skompleto- 
wano bibliotekę. 

Załoga i inżynierowie „Boruty“ nie 
tylko przyczynili się do powiększenia 
produkcji, ale dokonali całego szeregu 
ulepszeń i wynalazków. Obecnie budu- 
je się laboratorium badawczo-naukowe, 
w którym dokonywane będą próby 
nad nowymi asortymentami barwni- 
ków. Duży wysiłek włożono w zagad- 
nienie higieny i bezpieczeństwa pracy. 

W 1947 roku, w czasie 11 miesięcy 
wykonano plan w 115 procentach. W 
1948 r. przystąpiono do współzawodnie- 
twa pracy po opracowaniu norm spraw 
dzianowych, pozwalających ocenić, któ 
ry z oddziałów wykonał więcej. Przez 
pół roku współzawodnictwa produkcja 
wzrosła w stosunku do roku 1947 o pra 
wie 30 proc, co wydatnie przyczyniło 
się do obniżenia kosztów produkcji. 
Obecnie fabryka przystępuje do rewizji 
kalkulacji w drugim półroczu, obniża» 
jąc ceny sprzedaży swych artykułów o 
20 procent. 


Loteria Fantowa 
Ligi Kobiet 


- Zakończone zostało ciągnienie Lo- 
terii Fantowej, zorganizowanej przez 
Ligę Kobiet. Wszystkie osoby, które są 
w posiadaniu ważnych losów loteryj- 
nych, winny się niezwłocznie zgłosić 
do lokalu miejscowego oddziału Ligi, 
Armii Czerwonej 10, celem sprawdze- 
nia numerów wygranych. 


Wieści z kraju 
NOWE SZYBY NAFTOWE 

W ostatnich tygodniach dowiercono 
szereg nowych szybów naftowych, dzię- 
ki czemu zanotowano znaczny wzrost 
dziennej produkcji ropy. Plan czerw= 
cowy wykonano w 109 proc. Osiągnię- 
cie tych wyników umożliwione zostało 
z jednej strony dzięki zastosowaniu 
nowoczesnych metod eksploatacji, z dru 
giej dzięki uwieńczonej powodzeniem 
pracy wiertniczej. 

Ostatnio dowiercono szyb Graby 73 
— pow. sanocki, który jest obecnie naj- 
wydatniejszym szybem w Polsce. Ogó- 
łem w roku bieżącym dowiercono 20 
nowych otworów, pogłębiono zaś do dn. 
31 maja 17 otworów. 


W IŁAWIE 
-PRODUKCJA MAT TRZCINOWYCH 


W Iławie rozpoczęła produkcję Pań" 
stwowa Wytwórnia Mat Trzcinowych. 
Nowa placówka stanie się poważnym 
źródłem dochodu miejscowej ludności. 

Ścinanie trzciny na jeziorach odby- 
wać się będzie przy pomocy maszyn. 
Oczyszczenie jezior z nadmiaru szuwa- 
rów wpłynie korzystnie na stan zary* 
bienia. 


WIELKA BURZA NAD BRZOZOWEM 


Nad powiatem brzozowskim preeszła wiel- 
ką burza połączona z ogromnymi opadami 
deszczowymi | wielkimi wyładowaniami at- 
mosferycznymi, Na skutek uderzenia piorun 
spłonęły dwa domy w gromadzie Blirne Oraz 
1 gospodarstwo w gromadzie Izdebkd. 


DIARY TAAA YNY ALANA 


Opieka nad dziećmi wiejskimi 
w czasie żniw 


Jak się dowiadujemy, 80 dziewcząt z Łodzi 
I 40 z Kutna — z organizacji młodzieżowych 
ZWM, OM TUR i Zw. Harcerstwa Palskiegó w 
pierwszych dniach lipra wyledzia dn ohozów 
społecznych o specjalnym charskterre. 

Obozy są rozmieszczona w okolicach Olszty- 
na ! uczestniczki poza nanką będa roztaczały 
oviekę nad dziećmi gospodarzy w czasie ŹŻniw. 
M nn. zostana przez nie «n:gant:ywase dtie- 
sina lz waspatkich dria wiejeyich 
W ten sposób matki rind de bedę mogły 
164 w pol, w spoknii I Xaa troski, wiedząc, 

zari ich znajdą pizsz ten cvs; npiekę i 


= yu 


-mre a man aem 
139 Beą 


nna 172-31. 
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TEATRY 


TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
Z powodu remontu w miesiącu .lipcu te- 
atr nieczynny. 


TEATR POWSZECHNY 
Teatr w miesiącu lipcu nieczynny. 
Teatr „BAGATELA* Piotrkowska 94, 
Dziś i codziennie e godz, 20-ej koniec 
przedst. 22-ga znakomita komedia Ludwika 
Verneuilll'a pt. 
„MUSISZ BYĆ MOJĄ" 


Kasa czynna przez cały dzień: tel. 272-70. | 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
Piotrkowska 243 

Dziś i codz. o godz. 19,15 „ROSE-MARIE' 
romantyczna operetka w 7 obrazach — 
Otto Heibacha Udział bierze 60 osób. — Chór 
— Balet — Orkiestra. Bilety wcześniej do na- 
bycia w Spółdzielni Artystów - Plastyków — 
Piotrkowska 102, a od godz. 17-ej w kasie 
teatru. W niedzielę kasa teatru czynna od 
godz. 11. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 
Dziś | codz. o g. 19,15 sztuka Maxwell Ander 
sona „Joanna z Lotaryngii" z IRENĄ EICHLE 
RÓWNĄ w roli ty.ułowe* 


Letni teatr „OSA”, ul. Zachodnia 43, tel. 140-09 

Godz. 19,45 otwarcie teatru letniego | pre- 
miera rewiomontażu pt. „W ogrodzie przy po» 
godzie" z udziałem całego zespołu, 


Teatr „SYRENA“ Traugutta 1 


„LUTNIA* 


Balet Zizi Halamy, zapowiada T.. Bocheń- -|' 


ski, pocz. o godz. 19,30, kasa czynna od godz. 
10—13 í od 16-ej. 


KINA 

ADRIA — „Guwernamka“, godz, 18, 20,30; w 
niedzielę 15,30. 

BAJKA — „Mężczyźni w Jej życiu”, godz. 18, 
20; w niedz. 16. 

BAŁTYK — „Zagubione dni", godz. 16, 187%; 
21; w niedz. 13,30. 

GDYNIA — Kino nieczynne — na czas re- 
montu Program Aks.ualności przeniesiono 
do kina Hel“. 


HEL — (Dlą ' młodzieży) „Pięciu Zuchów”, 
godz, 16, 18.30, 21 w niedz. 13.30. 


HEL — „Program Aktualności Krajowych 
i Zagr. Nr 19", godz. 11, 12, 13, 14, w niedz. 
1, 12, 13. 

MUZA — „Życie Emila Zoli“, godz. 18, 20; 


w niedz. 16. 
POLONIA — „Rosanna siedmiu księżyców" 
godz. 16, 18.30, 21, niedź. 13.30. 
PRZEDWIOŚNIE — „Płomień Nowego Orle- 
añu", godz. 18, 20; w niedz, 16. 
ROBOTNIK — „Wyspa Skarbów”, godz. 17, 


19, 21; w niedz. 15. 

ROMA — Ostatni Etap", godz. 18, 20,30, w 
niedz. 15.30. 

REKORD — „Curie Skłodowska”, godz. 18. 
20,30; w. niedz. 15,30. 

STYLOWY — „Wieczna Ewa”, godz. 16,30, 


10,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

ŚWIT — „Tinur i Jego Drużyna”, godz. 18.30, 
20,30; w niedz. 16,30. 

TATRY — (w ogrodzie) — „Młodość Maksy- 
ma“, godz. 16,30, 18,30, 20,30; w niedz. 14,30 

TĘCZA — „Kulisy Wielkiej Rewii" godz. 16, 
18,30, 21, w niedz. 13,30. 

WISŁA — „Casablanca”, godz, 17, 19, 21; w 
niedz. 15. 

WŁÓKNIARZ — „Gasnący Płomień”, godz 
15.30, 18, 20,30; w niedz 13. 

WOLNOŚĆ — „Zagubione dni", godz. 15, 17,30, 
20: w niedz. 12,30. 

ZACHĘTA —- „Rodzina Froment“, godz. 18, 
20,30; w niedz. 15,30. 


Go usłyszymy przez radio 


Program na piątek 2 lipca 1948 r. 


1204 Dziennik, 12.25 Koncert orkiestry dę- 
tej ZZK w Katowicach, 12.45 Poradnik dla wsi, 
13.00 Audycja rozrywkowa, 13.45 Muzyką lek 
ka (płyty), 1430 (Ł) Z dzisiejszej prasy, 14.35 
(Ł) Muzyka ob adowa z płyt. 15.05 (Ł) Wiado- 
mości sportowe, 15.10 (Ł) Poqadanka Łódzkiej 
Rodziny Radiowej, 15.20 (Ł) Interludium g 
płyt, 15,30 Ochrona przyrody — poqadanka, 
1545 Muzyka (płyty), 16.00 Dziennik, 16.30 Mu 
zyka poważna (płyty), 17.00 Audycja dla mło- 
dzieży, 17.15 Koncert dla przodowników św'a- 
ta pracy, 18.05 „W rytmie tanecznym”, 19.00 
Audycja „Służby Polsce“, 19.10 „To warto 
przeczytać”, 19.15 Koncert Państw. Wyższej 
Szkoły Muzycznej w Krakowie. W przerwie 
koncertu „Emancypan'ki* — Bolesława Pru- 
54, A 30 Dziennik. 22.00 Muzyka taneczna (pły 
ty), 22.45 (Ł) Koncert Życzeń (cz. I), 22.58 (Ł) 
Omów. Progr. lok, na jutro, 23.00 Ostatnie 
wiadómości, 2310 Muzvka taneczna, 23.20 Pro 
gram na jutro, 23.30 fŁ) Koncert Życzeń (cz. 
I), 23.59 (Ł) Zakończenie audycji i Hymn. 


Kino o HEL 
DZIS PREMIERAI 


PROGRAM AKTUALNOSCI 
krajowych i zagranicznych Nr 19 


P; K: F. 27—48 NASZE ?PORTY _ 
SŁOŃCE ZIEMIA T KSIĘŻYC 
W MORSKICH GŁĘBINACH 
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Hrzesiński pierwszy W Krakove 


KRAKÓW (obsł. 
de Pologne” 
Bytomia. da Krakowa, należał znów do tych. 


wt) — VII etap „Tour 
na przestrzeni 140 km. wiodący z 


których cechowało wysokie tempo. Etap ten 
większość zawodników przebyła w czasie krót 
szym, niż 4 godziny, uzyskując średnią prze- 
ciętną 36,840 km na godz. Do wysokiego tem- 
pa przyczyniły się w pierwszym rzędzie lotne 
finisze, których na tym etapie było aż 8, do- 
bra szosa i sprzyjające warunki atmosferycz* 
ne (chłodny, pogodny dzień). 

Po starcie w Bytomiu wszyscy zawodnicy 
jechali zwartą grupą aż do Katowic, gdzie na 
krótko przed pierwszym finiszem wyprzedził 
kolarzy zawodnik szwedzki Pearsson II, wy- 
grywając pierwszy finisz przed Rzeżnickim. 
Następny finisz w Zabrzu wygrał Bukowski 
przed Wyqglendą, Po 29 km trasy Szwed Wide: 
wall „przebił* gumę, a 14 km dalej spotkało 
to samo Wrzesińskiego. Trzeci lotny finisz w 
Gliwicach przyniósł zwycięstwo Bukowskiemu 
przed Wyglendą. Bezpośrednio po tym naje- 
chali na siebie Pietrąszewski, Wrzesiński i Va 
verka. W wyniku tego wypadku Pietraszewski 
zmuszony był czekać na wóz techniczny i póź- 


W Sofii zwyc'ęstwa 

SOFIA (obst. wł). W dalszym ciągu tur- 
nieju w piłce koszykowej w ramach igrzysk 
bałkańsko-środkowo-europejskch drużyny pol 
skie spotkały się z reprezentacją Tries.u. 
Obydwa mecze wygrali Polacy: drużyna 
żeńska w stosunku 38:19 (10:14) a drużyna 
meska 35:27 (13:12), 

Inne spotkania przyniosły następujące wy- 
niki: 

Drużyny męskie: Czechosłowacja—Jugo- 
sławia 41:38, Węgry Rumunia 54:31, Bułga- 
ria—Albania 136:27. 

Drużyny żeńskie; Czechosłowacja—Jugo- 
sławia 34.25, Węgry — Rumunia 55:18, Buł- 
garia— Albania 98:10. 


Nr -180 


4% af 


EP alina zwycięstwo 


niej całą drogę gonił czołówką. Czwarty finisz 
w miejscowości Jezior wygrał Wójcik o 
ćwierć koła przed Węgrem Madim. W dal- 
szych finiszach zwyciężyli: w Jaworznie Pie- 
traszewski przed Wójcikiem. W. Chrzanowie 
Rydmar przed Wójcikiem. 

W Trzebini Widewall przed Nowoczkiem, 
w Krzeszowicach Rydmar przed Olszewskim. 

Na mete w Krakowie, która mieściła się 
na stadionie „Cracowii”, pierwszy wpadł No- 
woczek, a tuż za, nim 8-miu dalszych kolarzy] 
Doskonały torowiec Wrzesiński, jadący na 
trzeciej pozycji wspaniałym zrywem wysunął 
się na pierwsze miejsce i przybył na metę ja- 
ko zwycięzca tego etapu, uzyskując czas 
3:47:58. Dalsze miejsca zaięli: 2) Nowoczek — 
3:47:39, 3) Wójcik — 3:48:00, 4) Rzeźnicki — 
3:48:00, 5) Wyglenda 3:48:02., 6) Olszewski — 
3:48:00, 7) Kuplicki — 3:48:01, 8) Madi (Wę- 
gry) — 3:48:01, 9) Rydmar (Szwecja) — 3:48:02, 
10) Napierała — 3:48:02, 11) Widewall (Szwe- 
cja), 12) Paprocki, 13) Vawerka (Czechosłowa- 
cja) — wszyscy w tym samym czasie co Na- 
pierała. 14) Królikowski — 3:48:06, 15) Pietra- 
szewski — 3:49:28, 

Et.p ukończyli wszyscy zawodnicy, przy 
czym komisja sędziowska i kierownictwo za- 
wodów udzieliło surowej nagany 'zawodniko- 
wi Bańskiemu za niebezpieczną jazdę w sto- 
sunku do kolegów. | 


A te sensac sa? 


„Dynamo“ przegrywa 
ze „Sporłakiem” 0:3 
ś$) 


MOSKWA (obsł wł). Naj- 
większą sensację dotychcza- 
sowych rozgrywek piłkar- 
skich o mistrzostwo Związku 
Radzieckiego była porażka | 

= =æ moskiewskiego „Dynamo” ze 
„Spartakiem“, zajmującym w tabeli drugie 
miejsce, w stosunku 0:3. 


Snort w Snort w ZSRR 


1 categ całego Związku Radzieckiego 


ruszają dzisiaj sztafety do Moskwy 


MOSKWA. (obsł. wł). — Pierwsza funda 
gier o mistrzostwo Związku Radzieckiego w 
piłce nożnej ma się już ku końcowi, poszcze: 
gólnym drużynom pozostało jeszcze do roze 
grania po. dwa mecze. Rozegrany w niedzielę 
na stadionie „Dynamo” w Moskwie mecz mię: 
dzy ©outsiderami tabeli „Lokomotywa” i „Skrzy 
dłami Sowietów” z Kujbyszewa zakończył «ię 
remisowo i nie przyniósł żadnych zmian w ta- 
beli. 

W mistrzostwach prowadzi nadal „Dyna* 
mo”, mając w 8-miu grach zdobyte 15 pkt 
przed „Sparlakiem' (Moskwa) — 10 gier. 13 
pkt. oraz zeszłorocznym mistrzem CDKA i 
„Dynamo” (Tyflis]j — po 9 gier, i 12 pkt 


W czasie od .1-go lipca do t-go sierpnia 
nastąpi w Taszkencie, Stalińsku, na Syberii, w 
Archangielsku, Sewastopolu, Stalingradzie, Je- 
rewaniu, Rydze i Mikołajewie start miesza- 
nych ggziafet, które zakończą się w Moskwie 
14-go "sierpnia, w -przededniu otwarcia finało- 
wych rozgrywek „Spartakiady'”. Ogólna dłu- 
gość sztafety, biegnącej 10-ma trasami wynie- 
sie ok. 30.000 km. Większość drużyn przebę- 
dzie swe trasy na motocyklach, rowerach, ko- 
niach, kajakach, a nawet samolotach sporto- 
wych. Zawodnicy przyniosą do Moskwy mel- 
dunki z leżących po drodze ośrodków przemy- 
słowych o wykonaniu planu produkcyjnego. 


Na przedmieściach Poznónia 
Klasyfikacja indywidualna po 8-miu eta» 


pach: 1) Wójcik 43:49:17, 2) Wrzesiński 
44:09:51, 3) Pietraszewski 44:11:54, 4) Rydmark 
44:2:36, 5) Madi 44:30:37, 6) Vaverka 44:32:25, 

Zespołowo VII etap wygrała Polska I w 
czasie 11:23:58 przed Polską IM — 11:24:00, 
Polską I1—11:33:32, Czechosłowacją—11:37:03 
i Szwecją — 11:37:05. W klasyfikacji drużyn 
narodowych prowadzi nadal Polska I 117:18:12, 
2) Polska II 118:46:39, 3) Szwecja 118:54:12, 
4) Polska III 119:58:20, 5) Czechosłowacja 
121:12:56, 

Wójcik ma w klasyfikacji indywidualnej 
obecnie ok. 20 min. przewagi i wydaje cię, że 
przewaga tą jest dostateczna da zz ża 
I-go miejsca przez ostatnie trzy etapy i da 
zwycięstwa w całym wyścigu. 


„Tour de France' rozpoczęty 


PARYŻ (obsł wł.). — Wczoraj rano (30 ub, 
m.) rozpoczął się wielki międzynarodowy wy* 
ścig kolarski „Tour de France". Start honoro- 
wy nastąpił z placu „Du Palais Royal”, skąd 
120 kolarzy, biorących udział w wyścigu prze- 
defilowało ulicami miastą na właściwy start 
na przedmieściu Saind Cloud. Pierwszy etap 
wyścigu Paryż — Trouville wynosi 237 km, 


x notaćnikea kolarza 


W Brukseli i Londynie 


KOPENHAGA (obst. wł]. — Mię 
dzynarodowe wyścigi kolarskie a- 
matorów o „Grand Prix” Belgi! za- 
kończyły się zwycięstwem Belga 
Schandorlfa, W wyścigach brali u- 

TREC dział kolarze francuscy, szwajcar: 
scy l belgijęcy. 


LONDYN (obst. wI). — W ramach przygo- 
towań kolarzy angielskich do Olimpiady rozet 
grano na przedmieściach Londynu wyścig ko- 
larski na 35 okrążeń, o łącznej długości 108,5 
mil.. Wyścig zgromadził na starcie 33 czoło- 
wych kolarzy angielskich — kandydatów na 
Olimpiade. Zwyciężył Clementis w czasie 
4:42,0 godz. 


W Poznoniu wotono iednoałośnie 


Do Warszawy, do Warszawy! 


Po walnym zgromadzeniu Polskiego Związku Bokserskiego 


POZNAŃ (oheł, wł). — W Poznaniu odby- 
ło się, przy udziale 
delegatów wszystkich 
okręgów zrzeszonych 
w Polskim Związku 
Bokserskim, doroczne 
walne zebranie. 

Nad sprawozdaniem 
z działalności Zarzą- 
du PZB, jak i komisji 
rewizyjnej nie wszczę 
ło dyskusji, a człon- 
kom Zarządu udzielo: 
no jednogłośnie ab- 
„solutorium. Za do- 
tychczasowe zasługi, położone nad rozwojem 
sportu pięściarskiego. prezesowi Bielewiczowi 
zebrani nadali przez aklamację godność hono- 
rowego prezesą PZB, W uznaniu zasług dla 
rozwoju spartu pięściarskiego honorową złotą 
odznakę otrzymali jednogłośnie 


14a 


następujący 
działacze sportowi: Łukaszewski (Śląsk). Ko- 
pera (Warsząwaj. Adamski, Kaliniak i Kowal- 


nział oficjolnu ŁOŻE 


Komunikat W-łu 


Wyznacza się terminy zawodów o tytuł 
PEARa ad mistrza kl. B na rok 1947-46 
dnia 11.7. 48 r. KS „Concordia II — KS 
„Vietoria” w Piotrkowie, 
dnia 18.7.-48 r. KS „Vietoria” — KS „Con- 
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Piłkarze szwedzcy 


zwyc'ężają w USA 
NOWY JORK (obst, wl). — W Saint Louis 
szwedzka drużyńa piłkarska Djurgarden roze- 
| grała mecz z reprezćntacją miasia, odnosząc 
zdecydowane zwycięstwo w stosunku 6:1. 


ski (wszyscy z Poznania), Poza tym nadano 
odznaki srebrne i brązowe, w myśl obowiązu- 
jącego regulaminu kilku zawodnikom z po- 
szczególnych okręgów. 

W dalszym punkcie porządku obrad zebra- 
ni wypowiedzieli się jednogłośnie zu przenie- 
sieniem siedziby PZB do Warszawy. W związ- 
ku z tym powołano w drodze kompromisowej 
'komisję w składzie osób, którą ma rozpatrzyć 
sprawy, związane z przystosowaniem statutu 
PZB, do nowych warunków. W skład Komieji 
weszli: ze strony Zarządu PZB prezes Biele- 
wicz, wiceprezes dr Szalagan, kpt. sportowy 
Derda oraz członkowie okręqów: Łukaszewski 
(Śląsk), Magiera (Poznańj, Stępień (Łódź), Wi- 
śniewski (Gdańsk), Łankedrey (Szczecin) oraz 
Prędowski (Warszawa). 

W okresie przejściowym agendy PZB do 
nadzwyczajnego walnego zebrania prowadzić 
będzie dotychczasowy Zarząd. 

Organizacje mistrzostw Polski senłorów na 
rok 1949 powierzono ókręgowi poznańskiemu. 
Większość zgłoszonych wniosków, m. in. wnio 
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cordia” IT w Łodzi. 

Drużyny wymienione na pierwszym miej- 
scu są gospodarzami zawodów, które winny 
zawiadomić Wydział Sportowy i Wydział 
Spraw Sędziowskich o miejscu i godzinie zaf 
wodów. 

Kluby winny dotrzymać terminów, w prze- 
<iwnym razie będą karane dyscyplinarnie oraz 
grzywną. 

2. Następne posiedzenie WS odbedzie się 
dnia 6 lipca 1948 r, o godz. 19-:tej w lokalu. 

Sekretarz Przewodniczący 
(—) A. Klimczak é=) M. Tyl 


sek okręgu śląskiego o utworzeniu Ligi Bok- 
serskiej przekazano komisji, która po opraco- 
waniu przedstawi ją na nadzwyczajnym wal- 
nyrń zgromadzeniu pod koniec sierpnia, lub na 
początku września. 

Zebrani uchwalili dezydera! referatu zdro: 
wła PZB nie pozwałający zawodnikowi, który 
przegrał przez k. o. na branie udziału w jakiej 
kolwiek imprezie w ciagu 4 tygodni. Na wcze: 
śniejszy start mogą w wyjątkowo umótywe* 
wanych wypadkach udzielić zezwolenia jedy- 
nie lekarz PZB, względnie OZB w porozumie« 
niu z Zarządem, w spornych wypadkach roz- 
strzyga ostatecznie lekarz PZB wraz 2 Zarzą* 
dem PZB. 

Na zakończenie zebrania prezes Bielewicz 
poinformował zebranych, że obóz wyszkole* 
niowy dla juniorów rożposznie się z dniem 
> lipca, a nie jak poprzednio podano z dniem 

1-go lipca rb. 


Wprawdzie małe 


ale zwycięstwo 
WROCŁAW (obst, wilh — W Nowej Sol 
rozegrane zostało towarzyskie spotkanie bok- 
serskie między wicemistrzowską drużyną Ła- 
dzi „Tęcza” a miejscową „Odra“, Łodzianie 


przyjechali w silnie ostationym składzie i wy- 
grali 9:7. 


„Kolin“ zwycięża Gwardię 4.) 


SZCZECIN (obsł. wl). — Z okazjii 
Morza” rozegrano w SORGINA spotkanie. AA. 
karskie między miejscową „Gwardią” a czes 
skim zespołem AF Kolin". Mecz zakończył 

się po ładnej grze; zasłużonym zwycięstwem 
gości w stosunku 4:3 (3:2). Bramki dla Cze- 
chów strzelili: Kosnar — 2, Zdenek į Kucera— 
po 1. Dla gospodarzy wszyslkie bramki strze 
lit Wielga. - 


